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CHAUTEMPS UZYSKAŁ PEŁNOMOCNICT 
( l a s a c h państwowych było wczoraj zaledwie 2 0 milionów franków. 

M n ' Bonnet o dewaluacji i programie sanacji skarbu francuskiego 

^ r a n k u n i e z a l e ż n i o n y z o s t a ł o d p a r y t e t u z ł o t a 
_ . Paryż, 30 czerwca. 
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sieci kolejowych. 
Trzeba będzie zastanowić się nad 

kompresją wydatków. 
Wobec zbliżających się terminów 

płatności pewnych zobowiązań nie ma i znieść granice uMalone w tej ustawie, 
innego rozwiązania, jak ty lko zaliczka Rząd domagać się będzie surowych 
w Banku Francuskim. Wobec ucieczki zarządzeń dla obrony waluty, 
złota należy zmienić ustawę monetarną (Ciąg dalszy, na str. 2-ej). 

N o w e z a s a d y m o n e t a r n e 
Wczoraj ukazał się pierwszy dekret rządu francuskiego 

PARYŻ, 30 czerwca. 4»> do 43 mil lgr. W PRZYSZŁOŚCI 
Z chwi lą, gdy senat uchwal i ł pro- 1 RANK NIL: BĘDZIE OGRANICZONY 

jekt ustawy o pełnomocnictwach w S Z T Y W N Y M I GRANICAMI , LFCZ B Ę -
sprawach f inansowych, premier Chau-|DZ1E M Ó G ' . W A H A Ć SIE S W O l i O D -
temps wraz ze swymi współpracowni- n i e , CO S T A N O W I C MA SKUTECZ-
kami ustali ł na posiedzeniu gabinetu za- NA BRON PRZECIWKO SPEKULA-
sady pierwszego dekretu, mającego CJI , A STABIL IZACJA FRANKA NA-
bronlć franka. STĄPI NA POZIOMIE FAKTYCZNE-

Pierwszą zasada dekretu jest skasc- GO KURSU, 
wanie dotychczasowego postanowienia i Dekret, który zostanie wydany 

rytet wa lu ty francuskiej. Drugim środ­
kiem, przedsięwziętym jest zatwierdze­
nie układów pomiędzy Bankiem Francji 
a skarbem, podnoszącym kredyt bez­
procentowy do 15 mi l iardów fr., wresz­
cie dekret ZNOSI M O R A T O R I U M , 
OGŁOSZONE W DN. 28 CZERWCA, 
a dotyczące wyp ła t handlowych i in­
nych zobowiązal i , ustalonych w złocie 

w ' lub walutach zagranicznych. Dekret ten 
ustawy monetarnej, ustalającej zawar- przyszłości, ustali wówczas zawartość ' został przedłożony do podpisu prezy-
to.ść złota w e tranku w granicach od| złota we franku i ustali ostatecznie pa- dentowi republ ik i . 

D e w a l u a c j a i c z ę ś c i o w a i n f l a c j a 
Paryż , 30 czerwca. (PAT). J towych, prasa paryska określa jako Iran Jorku na rzecz określenia nowego fran-

Prasa paryska, omawiając program ka elastycznego, iunkcjonującego w r a - ; k a na poziomie, k tó ryby odpowiadał 
naprawy finansowej, przedstawiony 
przez nowego ministra, streszcza' go w 
3-ch punktach, wskazując, że nowy m i ­
nister pragnie osiągnąć uzdrowienie f i ­
nansów po przez środki z dziedziny: 

mach trójstronnej umowy. zarówno intencjom rządu francuskiego, 
Bardzo dodatnie wrażenie w ko łach ' jak również intencjom Londynu i Nowe 

senatu sprawiła depesza z Londynu,'go" Jorku. 
wskazująca na związek istniejący po-1 W kołach pol i tycznych i finanśo-
iniędzy ostatnimi podwyższeniami o 200, wych oczekują, że we czwartek r;;no ^doćHo3?5 d o m a * a ć się nowych 

jo l 9 37 , N d l a Równoważenia bud-
^ l i ^ r a m , ' , . P^ rwszym miejscu te-
do l * P o d a f l , ^ P I S A U Ś M V zwalczanie o-
^ ^ i s z i , ^ c I \ Trzeba uciec się 

w v c dzieło koordynacj i 

§R0ŹBA U 
^ O a t Łtóry został początkowo załagodzony, w ostatnich godzinach 

otrzyj s ję ponownie.—Mimo przyrzeczeń Litwinowa, wojska sowiec­
kie nie zostały wycofane z wysp amurskich 

1) dewaluacj i , 2) częściowej inflacji*' mi l ionów iunt. ang. funduszu w y r ó w - i giełda paryska zostanie otwarta i /c w 
3) przez podatki 1 zrównoważenie bud-[nawczego, a pro jektowanymi zarządzę- • ten sposób skończy się 2-dniowy okres 
żetu. . niaini f inansowymi nowego rządu, za- niesłychanego utrudnienia w życiu go-

Kurs nowego franka, k tóry od jut ra 1 powiadając t ym samym energiczną i spodarczym i f inansowym kraju, 
zacznie bvć notowany na giełdach świal daleko idącą akcję Londynu i Nowego I 

NA DALEKIM WSCHODZIE 
^ f f i f l c r i a i a p o ń s f t a zatopiła fcanonierfrę somiec&ą 

rząd 
została za-

sowiecki za-

Tokio, 30 czerwca. 
AKenoia • „Domei " donosi: 

K . .-«e i . ^ - l u a c i a pol i tyczna na rzece 
h L »>ast e n c

0

4

r a 2 a«Jrażała niebezpie zny-

I / s , l l c h «L S o w l e c k i e dwóch wysp a-

tej i \0 " V ' 
te> r KH>uńZ. d n i a 28 na 29 b. m. amba-

zJt*] w Moskwie odbył kon-
^ a ^ C Ł t i Y c h c < i P c ą k o n » i s a r z a s.praw za 

J c „ , ^^momiakowem, oświad-
r n U P a c i a W Y & P - należących do 

V U n > k « c i n d i u r s k i e g o , i zagrożenie 
\ ł l n

e ? w 0 ; l r z e c z n e j wzdłuż tych wysp 
° C n e Pr» S O w i e c k i e nie mogą być 

w i e d , t e , z r z ^ d japoński, k tó ry jest 

* v v y s d 2 l a ł y wojskowe będą wy-

lek im Wschodzie. Kończąc swą inter-) znajdujące się na północ od l in i i środko 
i i_ _. • ~ _ • J - , ' < i i . : A _ i . . : ! * . . i i « 

S ? N « I o ? , 2 a o b r o ^ Mandżur... 
u5) ^ s ć D r z l ' ^ 0 n s k i wskazał na ko 

wencję ambasador japoński zażądał wy 
cofania wojsk sowieckich z wysp i przy­
wrócenia stanu poprzedniego, naruszone 
go nielegalnym aktem. 

Stomoiniakow oświadczył, że przed­
stawi interwencję ambasadora do rozpa 
trze nia rządowi sowieckiemu. 

Dn. 29 b. m. popołudniu odbyła się 
konferencja ambasadora z Li twinowem, 
k tóry oświadczył, że rząd sowiecki wy­
cofuje wojska z wysp oraz wydaje roz­
kaz, odwołujący skoncentrowane od­
działy wciskowe w pobliżu tych wysp. 
L i tw inow wyrazi ł przekonanie, że rząd 
japoński poczyni również analogiczne 
k rok i dla odprężenia sytuacji. 

Rzecznik japońskiego ministerstwa 
oświadczył, że rząd japoń 

utrz 

, spraw zagr. ,-, — - , , — 
ski pójdzie na rękę rządowi sowieckie 
nm w kierunku wskazanym przez L i tw i 

sytuacji pokojo nowa. 
najkrótszym czasie ze ** 

wej biegu rzeki Amur stanowiły teryto 
r ium rosyjskie. Ponieważ jednak Amur 
zunieinił swoje łożysko, obecnie wyspy 
amurskie znajdują się na południe od 
l in i i środkowej rzeki, wskutek czego 
miałyby należeć do terytor ium Mandżu-
kuo. Ponieważ umowa pekińska nie prze 
widywała możliwości zmiany łożyska 
rzeki , przeto rząd sowiecki stoi na sta­
nowisku iż wyspy te w dalszym ciągu 
stanowią własność Sowietów. 

Konf l ik t ma być zl ikwidowany w 
drodze rokowań dyplomatycznych. 

Tokio, 30 czerwca. 
(PAT) Agencja „Domei " komunikuje: 

Przywiązując duże znaczenie do Ostat­
nich incydentów na Amurze, japońskie 
ministerstwo spraw zagranicznych za po 

TRZY KANONIERKI SOWIECKIE 
W T A R G N Ę Ł Y N A WODY TERYTO­

RIALNE MANDŻURSKIE 1 OSTRZE­
L A Ł Y K A N O N I E R K I JAPOŃSKIE I 

MANDŻURSKIE. 
W ODPOWIEDZI ARTYLERJA J A ­

POŃSKA I MANDŻURSKA OTWORZY 
ŁY OGIEŃ Z A T A P I A J Ą C JEDNĄ Z 
KANONIEREK SOWIECKICH I PO­
W A Ż N I E U S Z K A D Z A J Ą C DRUGĄ. 

Władze japońskie i mandżurskie — 
oświadczył w dalszym ciągu dyplomata 
japoński — żywiąc nadzieję, że Sowiety 
zechcą uniknąć dalszego zaostrzenia sy­
tuacji i — stosownie do swych obietnic 
— natychmiast zaniechają k roków za­
czepnych i wycofają swoje oddziały z za 
jętych wysp na Amurze. 

Z Tok io przesłano do Moskwy amba 

ymanie pokoju na D a - ' i^ed jug umowv peklńakiefi wyspy pasch 

średnictwem swego przedstawiciela | sadorowi Shigcmitsu instrukcje, w myśl 
stwierdziło, że wbrew obietnicom L i tw i i k tórych ma on wystąpić wobec władz 
nowa, Sowiety dopuściły się nowej na- 1 sowieckich z bardzo ostrym protestem. 



„ R E P U B L I K A " nr. 178, Czwartek, 1 lipca 1937 r. 

P a ń s t w o ż y 
Jak wyglądać będzie Palestyna i 

siracja.— Kompetencje Anglii 
podziale na 2 państwa? - Konstytucja i adm]"1' 

" S T 0J l

l!5^.,P a ń s t w a ż y D O W S K I E 9 ° będzie Ha '8 
Smnstwo żydowskie będzie reprezentowane w &eneW%e 

• Jerozolima, 30 czerwca. 
„Habokcr " zamieszcza następujące, 

jak pismo zapewnia, sprawdzone szcze­
góły planu podziału Palestyny na pań­
stwo żydowskie i arabskie. 

G r a n i c e 
Państwo żydowskie ciągnąć się bę­

dzie na przestrzeni od granic Egiptu do 
Syr i i i L ibanu. Kra j żydowsk i obejmie 
wszystk ie ziemie nizinne 1 dol iny, Do l i ­
nę Jezrecl, Dolinę Jardańską (od Naha-
raim do Degania), Dolinę Hule. Całą Ga­
lileę Dolną, Karmel i pas nadbrzeżny 
Samarii i Saronu. Granice zachodnią 
stanowić będzie Morze Śródziemne. Na 
północnym wschodzie granica ciągnąć 
się będzie od Metu l i dc źródeł Jordanu 
(północny Jordan znajdzie sie w grani ­
cach terytor ium, żydowskiego), stąd do 
Ginezaret, następnie wzdłuż l ini i E in-
Hakora — Masada — Naharaim — Ge-
szer-Nachlaim. Beisan znajdzie się w 
granicach żydowskich i będzie stolicą 
okręgu Beisan. 

Od Beisan linia graniczna biec będzie 
ku zachodowi do Tul -Karem, zostawia­
jąc po stronie arabskie] nad samą gra­
nicą Dżcnin. Po stronie żydowskie j znaj 
dą się Karmel, kolonie Miszmar - Hae-
mck, Jaknaam, Zichron 1 okolice. Tu l -
Karem znajdzie się na granicy państwa 
żydowskiego i arabskiego. Dalsza gra­
nica biec będzie podnóżem gór aż do 
Kalki l ie, dalej do Migdal-Zedek. Ludd 
(na tery tor ium żydowsk im) i Ramleh 
(po stronie arabskiej), przecinając szo­
sę Jerozolima — Jaffa. 

W Sarafand będzie siedziba małego 
bryty jsk iego ośrodka wojskowego dla 
kraju żydowskiego, zaś w okolicach Je­
rozol imy — siedziba takiegoż ośrodka 
dla kraju arabskiego. W lini i między 
Ludd i Ramleh dalsza granica biec bę­
dzie wzdłuż kot l iny (Har tów i Hulda 
znajdą się na tery tor ium żydowskim) aż 
do Gazy, która należeć będzie do pań­
stwa żydowskiego. Dalsza granica prze­
tnie Negew aż do Kanału Suezkiego. 

S t r e f a b r y t y j s k a 
Okręgi Beer-Seba i Akaba znajdą się 

pod nadzorem b ry ty j sk im. Strefa ta bę­
dzie miała formę trójkąta, której pod 
stawa na północy opierać sie będzie o 
granice państwa, arabskiego, zaś wierz 
cholek południowy stanowić będzie A 
kaba. Żydz i maią się zobowiązać do 
skonolizowaula W t y m trójkącie od 100 
do 150 tysięcy dusz, tak, aby Beduini 
tej okol icy zualo i l i sie w niedużej mniej 
szóści. Po dokonaniu tego przedsię­
wzięcia kolonizacyjnego strefa b r y t y j ­
ska; z wy ją tk iem Akaby, przejdzie do 
państwa żydowskiego. 

J e r e ? z © B m a b ę d z i e 

u m i ę d z y n a r o d o w i o n a 
Na wzór Aleksandrii Jerozolima ma być 

umiędzynarodowiona, I pozostanie pod nadzo­
rem brylyjsklm. Nazaret znajdzie sle ua tery­
torium żydowskim, przy czym prawa chrześci­
jańskich miejsc świętych będą zagwarantowa­
ne, tak samo, Jak prawa tychże miejsc świę­
tych w Betlejem, które, wejdzie w skład tery­
torium arabskiego. Meczet Ouiara w Jerozoli­
mie znajdzie się pod nadzorem muzułmańskiej 
fusdncjl „Wakf". Dla Imigracji do Jerozolimy 
wymagano będą specjalno zezwolenia brytyj­
skie. 

INNE STREFY. 
Dolina Jerycho 1 okolice terenów, objętych 

l::ncc: Ui Morza Martwego, znajdą się pod nad-
! w : r : państwa żydowskiego. Tam znajdzie się 
także brytyjski ośrodek wojskowy. Nad grani­
ca Trauslordanll I Iraku ma być skolonizowa­
nych BC.oOO Żydów w rolnictwie. Tytułem re-
! ,-ieiisaty Żydzi mieliby się zobowiązać do: 
}) lludowy szosy Beisan — Halia aż do granicy 
\ - - : \ (znaczny odcinek przyszłej szosy Hal-
riT.".'"" 

la — Bagdad), 2) budowy kolei żelazne] w te] 
dzielnicy oraz 3) udzielenia pożyczki państwu 
arabskiemu. Cały ten obszar nad granicą Ira­
ku znajduje się na terenach Irak Petroleum 
Company (naita mossulska). 

F e d e r a c j a a r a b s k a 
Państwo arabskie obejmie Góry Efraim, Gó­

ry Judei, Dolinę Jordańską od Naharaim do 
Doliny Jerycho 1 całą Transjordanlę. Na czele 
państwa arabskiego stanie emir Abdullah. Pew­
ne Jest, że państwo arabskie sfederule się z Sy­
rią lub Irakiem. Jest to Jeszcze na razie spor­
ne, z którym z tych państw zawarta będzie Jedc-
racja. Federacja z Irakiem uzdrowiłaby sto­
sunki w tym kraju, iederacja zaś z Syrią przy­
czyniłaby się do rozwiązania skomplikowane] 
kwestii „niepodległej Syrii", która traci JEDEN 
człon za drugim. Stolicą państwa arabskiego 
byłby Nablus na zachodzie i Amman na wscho­
dzie. 

R z ą d i a d m i n i s t r a c j a 
Stolicą państwa żydowskiego będzie 

Haifa. Por t haifski będzie pod nadzorem 
żydowsk im. Anglia otrzyma do swej 
dyspozycji znaczny obszar w Dolinie 
Zebulun (nad Zatoką Hańską), na któ­
r y m powstanie wie lka bry ty jska baza! bezpieczeństwa, 
wojenna. Centralne władze państwa 1 r f r f t e ł i « H m m « m « « « j a 
żydowskiego znajdą się w Haifie. Rząd M 0 5 U n K I 9 9 S P O C 3 a r C £ 6 
składać Się będzie z następujących mi - Układy gospodarcze mają regulować stosun? 

czne, 7) bezpieczeństwo (wojsko i pol i­
cja). Premier rządu będzie zarazem 
szefem państwa żydowskiego. 

Główne arterie, łączące państwo ży­
dowskie z arabskim, znajdą się pod nad­
zorem angielskim. Oba państwa będą 
jednak dbały o u t rzymywanie , napra­
wę i ulepszenie dróg, na k tó rych w ł a ­
dze angielskie będą miały prawo insta­
lowania własnych posterunków w o j ­
skowych. 

A r m i a 5 p o l i c j a 
Ze względu na obawę, że w p ierw­

szym okresie po przeprowadzeniu po­
działu wybuchną rozruchy, powołane 
będzie do życia wojsko żydowskie o 
odpowiedniej sile liczebnej. Legion ży ­
dowsk i znajdzie się pod wspólnym nad­
zorem bryty jsk iego sztabu i żydowskie­
go ministerium bezpieczeństwa. Cała 
policja — zarówno oficerowie jak i sze­
regowi — składać się będzie z Żydów 
i podlegać będzie wyłącznie ministerium 

*'c c Ł l « * 
do państwa żydowskiego, Jeśli Żydzi * u 

krótkim czasie skonsolidować Ie. 
IMIGRACJA ŻYDOWSKA. i o r 

Polityka Imigracyjna w pańs w l e priC 
sklm, która regulowana będzie w\[f*La pi** 
rząd żydowski, bidzie planowa. " J ' . * y cW 
wszego półrocza mają imlgrować w ' s .:s„os('bl^ 
lucowle ze wszystkich ośrodków P r Z V * 
nia rolniczego (kilkadziesiąt tyslecv « jh<i*' 
kolei rozpocznie się Imigracja t»mW 
kaplallstów I Inn. 

PORTY. . ..u ju* 
Por t w Haifie znajdzie sie. k i n ] . 

zaznaczono, pod nadzorem ź.v d 0 . . „oJ 
• N - . I . * Ł _ C i f l znaleźć JJ Także port jaftski ma sie 
kontrolą żydowską, przy czY"5 

MW 
speCJ 
po jtefl1 

nister iów: 1) imigracja i kolonizacja, 2) 
praca, 3) komunikacja, 4) sprawy w e w ­
nętrzne, 5) finanse, 6) sprawy zagrani-

kl między państwem żydowskim a arabskim, 
zwłaszcza w zakresie wymiany towarowej. 

Posiadłości PICA w Golan (Translordanla) 
stanowią Jeszcze problem nie rozwiązany. Mo­

wie mają w nim Korzystać z 
nych uprawnień . Gaza D e v o r a vv t ! 

ż y d o w s k i m bez szczególnycn v 

Arabów. . nMo*°'0,c» 
Tel-Awiw ma być ośrodkiem » a " f l ' r | l 11" 

mysłowym. Wszystkie kolonie * =;* (pian"1'', 
ronie mają mleć charakter rom ' c h w 
winnice). Eksport owoców cy'ru» s y St«f 
rzystać ma w krajach angielskie . pr» 

' ceł preferencyjnych. Natanla " i a

 0„y Q 
ośrodek miejski, otoczo' l( 

scowośclaml odpoczynkowymi. ^Infl^k 
ma się stać centrum gospodarstwa s t t t a 1 

Intensywnej uprawy warzyw, m ec* t y i o . 
Posiadłości arabskie na terytor» 

sklm i żydowskie na arabskim " " ' ^ k u P " , 
termin 5 lub 6 lat do wymiany ™° oZos' 
odszkodowaniem. Arabowie. K I 0 "; l e iani l [ 4 
w państwie żydowskim, będą 

ogłoszony będz ie 8 l i p c a . — K a u k a r i ż i u ł a s k a w i o n y 
Londyn, 30 czerwca 

(PAT) Minister koloni i Otinsby Gore 
oświadczył dziś w Izbie Gmin, iż raport 
królewskiej komisji palestyńskiej ogło­
szony zostanie w dn. 8 l ipca 
deklaracją polityczną rządu 

ułaskawił przywódcę arabskich terory-
stów w czasie rozruchów palestyńskich 
Fau^i-bey el-Kaukadżiego. t Jak wiado-

i mo, Kaukadżi brał w swoim czasie tak-
łączsue z i żc czynny udział w powstaniu arabskim 

w Syr i i . Obecnie przebywa cn w I raku 
Jerozolima, 30 czerwca. '• pod nadzorem policj i i raskiej. 

Z Syr i i donoszą, że rz?„d francuski 

stwa arabskiego bez praw li' 
państwie żydowskim. 

Zarówno państwo żydowskie lak 1 • ^ 
mają być przyjęte na członków w L' 0 1 1 , 

dów. 
STANOWISKO RZĄDU B R Y T Y J S K I ^ 
Zaznaczyć należy — konkluduje >-na",Al\s ><< 

i e na raporcie Komisji Królewskie) znaJ" xv 
„du b r y t y j s k i e j £ 
—. , Jego W c 0 d». tylko stwierdzenie r z . 

port otrzymał I zapoznał się z'T'k|cgo |ed' 
stateczna decyzja rządu brytyi- b c ( | j ic . ( 

wniosków Kohilsjl Królewskiej »' e

 r , e m, Sjjj 
nak ogłoszona Jednocześnie z r a , ^ a kcia 
dopiero po zapoznaniu się rzadu z . c c C n l a * 
zainteresowanych na wnioski I * 
sil. 

Chautemps ozyskał pełnomocnKt^ 
(DOKOŃCZENIE). | J P r ^ o ^ a U c rąz ie^cze, | w y o W ^^^fty (DOKOŃCZENIE) 

Dla utrzymania w pełni reform spo­
łecznych musimy zapewnić równowagę 
budżetową i odbudowe finansów. 

Złe finanse zawsze prowadzi ły na 
świecie do dyktatur . 

Dla utrzymania l iberalnej po l i tyk i ze 
w ie t r zne , Francja musi unikać aularchi i 
1 utrzymać t rak ta ty handlowe i wolny 
obieg walut. 

W końcu minister oświadczył, iż w 
debacie obecnej chodzi o utrzymanie re 
form społecznych, utrzymanie swobód 
demokratycznych i u t rzymanie pokoju. 
Ponownie przytacza cyfry, k tóre zako­
munikował ubiegłej nocy. 

Przypominając raz jeszcze, 
se wczoraj w kasach państwowych znaj 
dowało się jedynie 20 mil ionów i ran-
ków, minister kategorycznie stwierdza 
konieczność ograniczenia wydatków, 
motywując to punkt po punkcie i powla 
rzając że skarb będzie musiał się uciec 
do pomocy Bsnku Francj i . 

M Ó W C A W S K A Z A Ł RÓWNIEŻ N A 
NIEMOŻNOŚĆ U T R Z Y M A N I A STAŁE­
GO KURSU F R A N K A . 

Po k ró tk im wyjaśnieniu deip- Rey-
naud isba przechodzi dp dyskusji nad 
jedynym ar tykułem ustawy o pełnomoc­
nictwach. 

A r t y k u ł ten brzmi : „Rząd upoważ­
niony jest do dnia 31 sierpnia 1937 r. 

nia, zmierzające do z a p e w n i e ^ p. 

Narady między Paryżem a Londynem 
w s p r a w i e u t r z y m a n i a u k ł a d u m o n e t a r n e g o 

L O N D Y N 30 czerwca. (PAT). \ zapewniono, angielskiego ministra skar-
Przez cały dzień wczorajszy toczy- bu, rząd Francj i nie zamierza z obec-

ł v sie narady pomiędzy skarbem Iran- nych posunięć wyciągnąć żadnych ko-
cusklm a skarbem angielskim w celu rzyścl w stosunku do wymiany walu t , 

sji przeciwko naruszeniu ^ ^ j j j u ^ 
stwa, wa l k i ze spekulacje. 
gospodarczej, kont ro l i cen, x 0 ^ t Jt^' 
budżetu 1 skarbu oraz obronv 
t re l i walut w kasach Backu I ' r 8 

,.,1 

*ri' 

utrzymania układu trójstronnego w 
szczególnych okolicznościach, w jakich 
znalazła się obecnie Francja. 

Narady te prowadzone będą i w 
dniu dzisiejszym. Będą one również 

a pragnieniem rządu francuskiego jest 
jaknajszersza współpraca z rządami 
W . Bry tan i i i St. Zjedn. 

Ze swej strony dodał John Simon, 
Iżc w obecnej sytuacji również I rząd 

przedmiotem dyskusj i na 
tygodniowym posiedzeniu 
rady ministrów. 

dzisiejszym, W . Bry tan i i szczerze życzy sobie u-
brvtv isk iet • t rzymania kontaktu opartego o szerokie 

i podstawy porozumienia z min. f inansów 
Francji i skarbem St. Zjednoczonych. 

W 
WF.ŻE GUMOWE do wody 
WĘŻE STRAŻACKIE 

wszelkich typów 
irprzęt przeciwpożarowy. 
Generalna reprezentacja 

i Skład Fabryczny 
LOCZKA !•/<. RAŻNICA STRAŻACKA Sp. z o. 

AL. KOŚCIUSZKI 57 tel. 233-73 

4 
t . 

LONDYN, 30 czerwca. (PAT). 
W związku z sytuacją wa lu ty Iran-! Waszyngton, 30 czerwca, 

cuskiej min. John Simon oświadczył w j (PAT) W dniu wczorajszym odby ły 
izbie gmin, że wyrównan ie kursu f r a n - s l ę tu liczne rozmowy. Z iednei strony 
ka w październiku 1936 nie osiągnę5o pomiędzy sekretarzem skarbu. Morgen-
zamlerzonego celu przywrócenia t r w a - t h a u , i attache f inansowym ambasady 
łej równowagi pomiędzy systemami eko francuskiej , Appert, a z drugiej pomię-
nomicznyml Francj i , Angli i i St. Zjcdn. ! d z y rzeczoznawcami f inansowymi skar . 

Obecnie przedsięwzięto środki, zda- bu i Fcderal Reserye Board. Oficjalne 
niem Johna Simona,'mające ua celu po- koła finansowe śledzą uważnie wlado-
prawienie zachwianej równowagi i jak mości z Paryża. 

Dekrety te podlegać 
dzeniu izby deputowanych ^ 
miesięcy od daty ogłoszenia f ^ 
ustawy lub przynabnr.ie| n* ^ e 5 j i f t 

posiedzeniu nadzwyczajnei 
1 9 3 7 ' Jdf 

W głosowaniu izba P ^ g ó 
ustawy o pełnomocnictwach 
mi przeciwko 228, 

»* 
Pa^ryż, 30 * < Ł f 

(PAT) Posiedzenie senatu ^ ^ 
ło się po południu o godz. 1 ' ' pfcU1' 
wach rządowych zasiadł of t

r

'
£ ... 

Chautemps Blum. . W^d* 
Sprawozdawca generalnY ^fHfjJ. 

nansowej Garday dał wV'
a

* y*'
5

 tt* 
niu, jakie go ogarnęło po n i e

o r | u fUo 
czl iwym przyjęciu jego r a ^ , 0 o r i ,;<f 
senat. Garday wskazał, ż e '.Ma 

iest wyrazem doktryny o }\%i *0 . 4 
komisja finansowa senatu i ° z

 2 . t l t \ i \ 

Następnie sp rawozda^ 6 3 ja'»i«<V^f«' 
prosił o zreasumowanie P° f -m^ j r j i ' 
rozplakaitoavania jego v*. ^ 
nie chcąc aby dało to P ° V u ?

 J l 

nień w zatargu pomiędzy j J 1 P 

0 ^ 
nych a senatem. 

Wyjaśnia on, jaką rolę 
binecie Bluma,' s tw ie rdza j^ 
nawet w niebezpiecznych f P 1 ^ P ,e 
ny hiszpańskiej czy k o n f h ^ j l t y 
socjalnej nie był w U t m l T O ^ ^ f / 

mjerem Blumem, k t ó r e -
w i i darowi przewidywani 8 

uznanie. 

Si 
Wi •Ha" 

i cf 
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K r ó l K a r o l n a W a w e l u 
p a r c h a rumuński w obecności P. Prezydenta Rzplitej i Marszałka 
jv smigłego-Rydza złożył hołd prochom Marszałka Piłsudskiego 
u°stojni goście zamieszkali na Zamku Królewski m 

Krakó Kraków, 30 czerwca. 
^ n a

W

n P o b r a ł piękną, odświętną 
> K r ń |jp r zyięcie Dostojnycl i Gości, 
S p r S p

w f k i e i Mości Karola I I , Pa-
• ? ^ c k £

n t

^ ^ P » t e i prof. Ignacego 
kichał-

 e 8 0

« Wielkiego Wojewody ks. 
SmL

0raz

 Marszałka Polski Edwar-
îowŜ o-Rydza. Peron dworca ko-

ora2

 s a m budynek d w o r c o w y 
toną«, .°,bszerny plac Kole jowy 
t0(lowvoł! n i 1 "agach o barwach l ia-

Pr»v rtxPolskicn 1 rumuńskich, 
fujnuńsl-Q z v v iekach hymnu narodowego 
rzec DJ,'. eK° wjeżdża wolno na dwo-
0 r a z bar s u t 0 udekorowany zielenią P̂ foi t ? 1 o b u zaprzyjaźnionych 

Pociąg 
dwą l iczy 11 wagonów. 

5J ^ rnuńt^ f z a Jmują wyżs i 

Mroi 
s cy ze św i t y kró lewskie j . W 

S°nie jechał 
następcą tronu 

J. K. M. Król 
ks. Micha łem 

m i e ś c i ł iadalnię. Piąty 
V t M*-. * • rTPfirAam+Ł n i i i - i Dn s z a f e k « e ? y d e n t Rzpl i tej , szósty 
Sw*1"- B e o i , S m i

!

8 l y - R y d z , a dalsze -
- ^ a r z e nk ' 2? i n - ^ o m e r oraz inni z e °bu Państw. 

m W d z e " a W a w e l 
C K r ó T V k i ? d y Jego Kró lewska 
W u d z i e c i

r o 1 z b l i z y { się do samo-
DlItC sWy kr*, k ro jach krakowsk ich 

w . Po chwi l i 
wśród niemi lknących 

wielotysięcznej 

jąc się przez bramę Floriańską, ul. F lo­
riańską i Rynek na W a w e l . 

Orszak wjeżdża od strony Strado-
mia na Wawe l , gdzie zatrzymuje się 
przed Katedrą. Król Karol II—gi po w y j ­
ściu z auta odbiera raport batalionu ho­
norowego piechoty, a następnie Dostoj­
ni Goście schodzą, oprowadzani przez 
Nuncjusza Papieskiego mgr. Cortesi w 
asyście ks. audytora Pacciniego 

d o k r y p t y p o d W i e ż ą 

S r e b r n y c h D z w o n ó w 
gdzie składają wieńce u t rumny Mar­
szałka Józefa Pi łsłudskiego, twó rcy 
przymierza polsko - rumuńskiego. 

Następnie J. K. Mość kró l Karol zwie­
dził groby królewskie Jagiellonów. 

Po zwiedzeniu k ryp t podwawelskich 
Dostojni Goście udali się na Zamek Kró­
lewski , gdzie u wejścia powital i Ich 
szef kancelarji cywi lne j Pana Prezyden­
ta Rzpli tej oraz zarządca Zamku W a ­
welskiego mgr. Taszakowski . 

Kró l Karo l 11 zajął pięknie położone 
apartamenty I piętra od strony poludnio 
w o - wschodniej. Sypialnia królewska 
mieści się w komnacie, w której sypiał 
i zakończył życie kró l Zygmunt S ta r y ; 
W pobliskich apartamentach zamieszka­
li W ie lk i Wojewoda ks. Michał oraz 3 
adjutanci kró lewscy. 

Pan Prezydent Rzpli tej zajął swoje 

V . . . 

I 
D E B L U S T R A 

D L A C E R Y 

T t U S T E U 

1 

Przpnalaiącei t r a s e Przejazdu. 
? & N a nJ l , Z e d za ł samochód, p i lotu-czele orszaku Ma 
% « Ó r * r n S ^ O N K A W A L E R I I , 
*iW??ym SY

 W o l " o dwa auta. W 

kró lów polskich, mieszczące się w pra­
starej świątyni wawelskiej . 

Po zwiedzeniu Katedry dostojni goście 
zeszli do Grobów Królewskich, gdzie 
zwiedzając je pozostawali przez dłuż­
szą chwi lę. 

Po wyjściu z Katedry dostojni goście 
( oraz towarzyszący im orszak, przeszli 
i na dziedziniec arkadowy, gdzie usta-
j wioną kompania honorowa strzelców 
podhalańskich oddała honory wojskowe 

•lick*.
 rezyd7nT m i e J s c e Król Karol I I 

C3t * P t e S ' w d r u s i m zaś Ks. 
% 2 f i r n . NastL Marszałk iem Śmlg łym-

którvrS, n i e ] e c h a t o 1 6 samocho-
sk i? i e wod a n n znajdowali się kolejno 

fah f . . r S z ał • 
£; fi y i e n-

ek f , ' r o w i e Antonescu i Beck 
- * u »nuni i Urdiar ianu i gen. 

rz rumuński Glatz i gen. 
dworu królewskiego J. 

W u rnin o p r o t o k u l u dyploma-
Wa^yck i u , ? 0 l " e r . min is t rowie gen 

w ulewie Ż a ^ ! c n . Poseł Rumuni i 

'^Ss^^S 5 " J p o s'R z p l i t e j x 

i ty . Ostatnie 
u oraz pozo-

auto 

stałe apartamenty na I piętrze od stro-J 
ny wschodniej. 

W ciągu wieczora z okazj i poby tu 1 

Na Zamku Wawelskim 

Dostojnych Gości zabytki oraz planty 
Krakowskie tonęły w powodzi świateł 
wspaniałej i luminacji. 

K r ó l K a r o l zwiedzi dziś 
zabytt',1 s t a r k o K r a k o w a 

J. Kr. Mość król Karol z górą 40 mi­
nut zwiedzał Katedrę Wawelską, intere­
sując się poszczególnymi jej fragmenta­
mi. A/l. in. ze szczególnym zajęciem o-
gladał król pamiątki , mieszczące się w . Na Zamku wawelsk im wciągnięto na 
skarbcu kró lewskim kaplicę Batorego, maszty flagę królewską oraz flagę Pana 
caphcę Zygmuntowską i oł tarz św. Sta- _ Prezydenta R. P. 
nisłaWa. 

Również z w ie lk im zainteresowaniem 
W ciągu wieczora z okazj i poby tu ' k ró l Karol oglądał wspaniałe sarkofagi 

odpisano protokół 
w sprawie podn esśenla poselstwa do godnośc i ambasady 

godności ambasady. 
Protokuł , podpisany przez min. An-

tonescu i min. Becka, jest p ierwszym 
od 16-go wieku ak'em międzypaństwo­
w y m , zawar tym na Zamku Wawelsk im. 

Kraków, 30 czerwca. 
Na Zamku Wawelsk im podpisany zo­

stał wczora j protokuł, dotyczący pod-
niesenla poselstwa rumuńskiego w War­
szawie i polskiego w Bukareszcie do 

Oświadczenie mm. Hntonescu 

ie aS,0nkowt SZe.wsk 

ry Do a K r a E f Z n a c z o n e d l a P- Pr 

v i im D o x v i t an n ° W a Kaplickiego, k tó-
jJ*iejsce.U w Barbakanie zajął 

„ V*** B a r b a k a n e m 

^T\Z^ sto?a „ s t r o n y zachodniej L4LKK mąaing«Up-y ^g iona lne w 
u¥ągrotach _ I o w n i c z y c h strojach. 

0 b v t , E C ^ Y B C H R ^ , C Y W ŚREDNIO 
k | 2 ? ? a u t a w? n

 K 0 S T 1 U M A C H . 
S e & ^ u j ą W

s ° p

z a c e Dostojnych Go-
^ f e fozbrzm. W B a r b a k a n i e . Jed-

U C 2 VSTa ^ S S S J 5 krużganka 
r . P 0 , , p°A^lT ALNA F A N -
D r ^ i S-BarSa"eL U r o c z V s t o ś c i pow i -

Nfc^ainc n ^ * ' .orszak rusza dalej, 

Warszawa. 30 czerwca. 
(PAT) Minister spraw zagranicznych 

Rumuni i , p. Antonescu, z łoży ł przedsta­
wic ie lom prasy polskiej następujące 
oświadczenie: 

„Sojusz polsko - rumuński jest lo­
gicznym wyn ik iem głębokiej zbieżno­
ści interesów, istniejących miedzy obu 

państwami. Głębia i siła tych uczuć po­
wszechnych, na k tórych sojusz ten się 
opiera, o t rzymały wspaniały wy raz w 
czasie tych niezapomnianych dni. kiedy 
odczuwal iśmy naprawdę, że oba naro­
dy stały się jednym narodem przez 
związek swych serc.". 

O godz. 20-ej odbył się na Wawe lu 
obiad z udziałem kilkudziesięciu zapro­
szonych gości. 

Jutro J. K. M. król Karol zwiedzi je­
szcze raz szczegółowo Katedrę Zamku 
Wawelskiego oraz Zamek, a następnie 
zabytki miasta Krakowa, dla których 
wykazuje wielkie zainteresowanie. 

R e w o l w e r i k a r a b i n e k 

w u p o m i n k u 
Radom, 30 czerwca. 

W czasie przejazdu przez Radom, 
pociąg wiozący dostojnych gości zatrzy­
mał się na czas dłuższy. K ró l Karo l z 
Prezydentem Rzplitej, w. wojew. Micha 
lem oraz Marsz. Rydzem-Śmigłym zwie­
dzil i państwową fabrykę broni . 

Dyrekcja fabryk i wręczyła w upo­
minku kró lowi Karo lowi rewolwer, a 

i k?. Michałowi karabinek w futerale. 
Przed wejściem do wagonu górnicy z 

kopalni Zagłębia Dąbrowskiego ofiaro­
wal i w hołdzie k ró low i srebrną tacę. 

O b r a d y E p i s k o p a t u w P o z n a n i u 
w sprawie wydarzeń krakowskich. — Grupa regionalna mostów 

i senatorów woj . kiefleckśego domaga się zwołania sejmu 

* n o W u w y c h o d z i 

czerwca 
dniach n iewy-

oświadczenie re-

Warszawa, 30 czerwca. 
Dzisiaj się zbiera w Poznaniu na 

narady Episkopat. Narady jego nie­
chybnie łączą się z ostatnimi wydarze­
niami krakowsk imi . 

W kołach pol i tycznych spodziewają 
się, że po zakończeniu obrad zostanie 
ogłoszony oficjalny komunikat. 

Warszawa, 30 czerwca. 
(PAT) Ogłoszono następujący komu 

nikat: Parlamentarna grupa regionalna 
województwa kieleckiego stwierdza: 

że samowolne przeniesienie trumny 
Józefa Piłsudskiego przez ks. metropo­
l i tę Sapiehę jest postępkiem, k tóry u-
godził w uczucia związane z kul tem dla 
re l i kw i i , jakimi są dla narodu szczątki 
Józefa Piłsudskiego i obraził Majestat 

Rzeczypospolitej przez niepodiporządko 
wanie się wol i Głowy Państwa; 

że naruszenie wiecznego spoczynku 
Józefa Piłsudskiego, nieuszamowanie u-
prawmień moralnych rodziny jest naru­
szeniem praw i odwiecznych zwyczajów 
w społeczności polskiej obowiązujących, 

że samowolnego postępku ks. metro 
pol i ty Sapiehy, jako obywatela i ordy­
nariusza, nie należy utożsamiać z stano­
wiskiem wiary katol ickiej i Kościoła na 
ziemiach Polski, 

i wreszcie, że w imię ustrojowej i mo 
ralnej siły państwa naszego oraz ogólno 
społecznej, niezbędnej dla naszej mocar 
slwowości, dyscypliny, koniecznym jest 
bezzwłoczne uzyskanie pełnej moralnej 
i prawnej satysf ikc j i za postępek ks. 

z dnia 25 b. in. 
\ V X I U I 1 I U 60 U . I I I 
wst<5Pny, który „legi kon 

j» ' " K O artvk..i ' .""" i* v a" , e z Powodu 
V«.?1!*BU j | » m i u na łamach naszego' 

Z ieru za, Z a r ' a c ^ I » e g o U i

r

a ' 1

ż ? 1

s l n ł o się to pod nic-
> ! ' » WV«ln k , . 0 r a n l S m a " -:! Ą c s^3rr l w a u s t a p u p-

WyiFiaftSLap"a
 3ego miejsce 

Syn prezydenta Roosevelta ożenił sie 
z c<i»r3«<n wielkiego pffiemwsłowca 

Wilmington (Dlaware), 30.VI. , W związku z t ym do posiadłości 

metropol i ty Sapiehy oraz r.kuteczne za­
bezpieczenie przed możliwością doko­
nywania podobnych postępków na przy­
szłość. 

Wychodząc z powyższych założeń, 
parlamentarna grupa woj. kieleckiego 
postanawia wystąpić, na podstawie 
art. 36 uw. 1 konstytucji, do Pana Pre­
zydenta Rzeczypospolitej z wnioskiem 
otwarcia sesji nadzwyczajnej dla u-
regulowania powyższych spraw. 

P o g o r s z e n i e w s t a n i e z d r o w i a 
Ks. Metropolity Sapiehy 

K R A K Ó W , 30 czerwca. 
W środę, w godzinach przedpoludnto 

j w y c h w stanie zdrov/la Ks. Metropol i ty 
Sapiehy nastąpiło znaczne pogorszenie 
tak że stan zdrowia należy uważać za 
bardzo poważny. Ks. Metropol i tę odwie­
dził wczora j o g. U rano Nuncjusz Pa­
pieski Mgr. Cortesi . k tó ry pozostał u ło­
ża chorego około dwuch godzin. 

(PAT). Syn prezydenta Stanów Z j . 
Frankl in Delauo Roosevelt dziś wieczo­
rem zawar ł związek małżeński z panną 
Ethel Dupont, córką współwłaściciela 
w ie lk ich przedsiębiorstw chemicznych. 

z 
Duponta p rzyby ły 3 kompanie wojska, 
celem roztoczenia ochrony nad osobą 
prez. Rooseyelta, k tóry by ł obecny na 
uroczystościach weselnych-

norze i 
to potęga Polski! 
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M O M E N T N I E B E Z P I E C Z N O 
(OA spec/cif nego korespondenta „Republiki" w Analii) 

Londyn , w czerwcu 
W żadnym chyba kra ju opinia pu­

bliczna nie ma w większej pogardzie 
za improwizowanych superdyplomatów 
tota l i tarnych, niż w Wie lk ie j Bry tan i i . 
Angl ik nie przepisuje, oczy wiście, n iko­
mu, w jaki sposób ma bronić interesów 
swej o jczyzny; ma on szacunek i zrozu­
mienie dla każdej g ry , która tutaj zaw­
sze jest uważana za pewną odmianę 
sportu, ale od gry dyplomatycznej w y ­
maga on finezji, elegancji 1 zimnej k r w i . 

Natomiast bezceremonialne i bruta l ­
ne metody, które w ostatnich latach w 
pewnych krajach sta ły się .modne, w y ­
wołują tutaj jedynie niesmak. Spotyka­
ją się one z podwó jnym zarzutem, że nie 
liczą się z nastrojami i życzeniami mas 
ludowych własnego kra ju oraz że nie­
poskromione .wybuchy temperamentów 
mogą prowadzić do sytuacj i t e z wy jś ­
cia dla obu stron, t. j . do decyzj i , k tó re j 
obie strony pragnęłyby uniknąć. 

T y m większe znaczenie p rzyp isywa­
no w Londynie zapowiedzianej w izyc ie 
barona von Neuratha. Jest to mianowi ­
cie dyplomata „ z k a r i e r y " ; za­
nim został ministrem by l ambasadorem 
niemieckim nad Tamizą, posiada tutaj 
duże stosunki i cieszy .się osobistą sym­
patią w kolach w p ł y w o w y c h . Zdawano 
sobie przy t y m .sprawę, że nowy pre­
mier, Nevil le Chamberlain, pragnie po­
czątek swych rządów uświetnić jakimiś 
p rak tycznymi realizacjami, dołoży prze 
to wszelk ich starań, by doprowadzić do 
odprężenia stosunków pol i tycznych w 
Europie i przywrócenia Angl i i jej w ł a ­
ściwej rol i w układzie sił europejskich. 
Za klucz sytuacj i uważano w o w y m 
czasie wypadk i moskiewskie, które za­
równo w Londynie, jak i w Paryżu w y ­
w o ł a ł y ogromny, niepokój i niesmak, i 
to nie ty l ko w kołach of icjalnych, ale i 
wśród opinii publicznej. W rzeczywis­
tości trudno brać poważnie ewentualne­
go sojusznika, k tó ry w e w łasnym kra ju 
nie potraf i ut rzymać rozumnej równo­
wag i , k tó r y nie potraf i w p ie rwszym 
rzędzie odgrodzić armi i od in t r yg pol i ­
tycznych. Same azjatyckie fo rmy nieu­
stającego teroru moskiewskiego wska­
zują na r o z k ł a d 'i g a n g r e n ę 
s t o s u n k ó w w e w n ę t r z n y c h 
i na nieuniknione dalsze przesilenia. 

Przypuszczano przeto, że dojdzie do 
jakiegoś porozumienia na Zachodzie 
kosztem Wschodu. W izy tę niemieckiego 
szefa sztabu generalnego w Paryżu ko­
mentowano nawet, jakp badanie terenu 
przez Ber l in , co do możl iwości ograni­
czenia zbrojeń. 

Nagła zmiana frontu dyplomacj i nie­
mieckiej w związku z rzekomym ata­
k iem lodzi podwodnej na krążownik 

kazi? 
niu niemieckiemu brak wszelkiej logik i i bie Gmin zwraca on się z apelem do | powodzeniem. Jeśli wierzyć ^ 
konsekwencj i . Chyba ty lko bezcelowe 
zgromadzenie całej prawie f lo ty wojen­
nej na wodach hiszpańskich ma służyć 
do wy twarzan ia nowych i nieuniknio­
nych Incydentów. 

W grę wchodzi w p ie rwszym rzę­
dzie nie tak i czy inny ustrój państwowy 
w Hiszpanii, lecz sprawa komunikacyl 
śródziemnomorskich, co do k tó rych in ­
teresy francuskie i angielskie są soli­
darne. 

Nevi l le Chamberlain dotychczas na 
akcenty energiczniejsze się nie zdobył . 
W ostatnim s w y m przemówieniu w Iz-

w*. 
prasy, by się l iczyła ze s łowami i unl - Eden już poprzednio miał °1 
kala niepotrzebnych zadraśnięć, pokój tych samych w y r a z ó w w r u ' ' g y c # 
europejski jest bowiem zależny od cier- panem von Ribbentrop'em, i P j a \ $ 
pl iwości i samoopanowania. Natomiast ł y się one podobno do zwolni jCSt 
zwyk le tak umiarkowany uk ładny i pa g r y przez Ber l in . Cały L o <j * $ 
ostrożny Eden t y m razem zupełnie nie- zresztą, przekonany, że ani l lT|)S\vi'l i r!'' 
dwuznacznie oświadczył : „B iorąc podjmiecka, ani starszyzna R e l C ^ $ 
uwagę stan naszych zbrojeń oraz zb ro - jan i Wilhclmstrasse wo jny n . .„ra^. 
jeń naszych przyjaciół , nie ma potrzeby; jednakże koła nazistyczne lL0$$ 
cofania się i ustępowania, kiedy w grę b 1 u f f, k tó ry dla pokoju s 
wchodzą żywotne interesy naszego może mieć następstwa niepr z e 

k ra ju " . i nieobliczalne. f , S. 
Mimo całego pacyf izmu Angl ików, 

zdanie to cieszyło się tutaj kolosalnym 

! I 
przez Anglię 1 Francją. 

Londyn, 30 czerwca. 
(PAT) . „Evening Standart" donosi: 

Rząd w iosk i zamierza wysunąć kom­
promisową propozycję, która zdaniem 
dziennika będzie może w stanie urato­
wać w ostatniej chwi l i międzynarodowy 
system nieinterwencyjny w Hiszpanii. 

Jak tw ierdz i pismo, rząd w iosk i nosi 
się z zamiarem zaproponowania W . 
Bry tan i i i 'Francj i , aby w y k o n y w a ł y w 
dalszym ciągu kontrolę morską, jako 
mandatariusze komitetu, pod warun­
kiem jednak, że gen. Franco zostanie 
uznany na równ i z rządem w Walencj i . 
W . Bry tan ia i Francja m ia łyby więc 
uznać de jure obydwa rządy Hiszpanii, 
pozostawiając jako kwest ię o twar tą , 
k tó ry z nich w przyszłości uznany zo­
stanie przez naród, hiszpański za rząd 
w łaśc iwy . 

System kontroli granic hiszpańskich roz) 
Ber l in , 

(PAT). Z wynurzeń 
czynników niemieckich 

30 czerwca, 
miarodajnych 

wyn ika , iż u-

4 
3) Odmowa brania udziału f ^ t 

.dyskusjach, które dotyczył.yDLe„l^ 
! kwest i i ochotrt lków przed zfJjW' 

rzędowe stanowisko, które zajmie na ! zasadniczym sprawy kontrol i wy 
przysz łym posiedzeniu p ią tkowym nie- eranic hiszpańskich. ^„jg ! 
interwencj i ambasador v . Ribbent rop ! 

będzie następujące: 
1) Kategoryczne odrzucenie propo­

zyc j i kontrol i wybrzeża hiszpańskiego 
wysuniętej przez W . Brytanię, 2) Uzna­
nie ty lko takiej propozycj i , która w 
przekonaniu rządu Rzeszy dawać bę­
dzie gwarancję zupełnej obiektywności , 

U osób, prowadzących siedzący tryb życia 
1 nadmiernie odżywianych, szklanka naturalnej 
wody gorzkiej Franciszka - Józefa, stosowana 'mocars tw Z rządem gen. Fran c£j v f l<if 
rano na czczo, powoduje wydajne wypróżnię-j c • t gwarancj i 
nie, szybko usuwa nagromadzone w przewo-' 
dzie pokarmowym gazy,/ wpływa dodatnio na 
obieg krwi i sprowadza spokojny sen-

Walki na froncie Santander 
' i ł f r • • 

P o w s t a ń c y z a j ę l i m . C a s t r o U r d i a l e s 
Paryż , 30 czerwca. 

(PAT) Korespondent Havasa donosi 
z f rontu pod Santander, że .dziś po potu-

I dniu wojska powstańcze zajęły miasto 
Castro Urdiales. 

Madry t , 30 czerwca. 
(PAT) Komunikat urzędowy głosi, iż 

na froncie armi i środkowej nie w y d a ­
rzy ło się nic •szczególnego. Na froncie 
armi i północnej w Biskai i wojska rzą- i 
dowe ki lkakrotnie kont ra takowały S ie r - I 

ra de la Cruz, zdobywając ki lka pozy-
cyj , zmuszone by ł y jednak wkrótce po­
tem do opuszczenia ich. 

W czasie- kontrataku nieprzyjaciel 
by ł silnie ostrzel iwany. Na froncie ar­
mii południowej wojska rządowe popra­
w i ł y swe pozycje pod Penon de la Ma­
ta, zadając nieprzyjacielowi ciężkie 
straty. Na pozostałych frontach nic 
szczególnego. 

Stanowisko Niemiec 
Berl inie jak następuje: "^FOU1*; 
kontro l i granic hiszpańskich ™oCiiy 
Francj i i W . Bry tan i i , a JL\Ą 
w o m ut rzymującym stosunki a y f j r f 
tyczne z Walencją, przekreśla ,ro» 
bezstronności. W praktyce, K^tf 
taka równałaby się nawet

 01

 IE0F 
por tów nacjonalistycznych, c° Pt! 
tycznego punktu widzenia stan $ 
rodzaj stanu wojennego wspo" 1 

~ f h je$y 

ści, to z d a n i e m czynników * uj$ffr>J 
złożenie przez rządy W . B r y » n ' M 
cji deklaracj i neutralności S™"M\ 
w praktyce uznanie obu parttn- ^ 
szpańskiej wo jny domowej z a 

walczące. Takie rozwiązanie ^ 
przywi tane by łoby n iewątp l j ^ ^ 
chylnie przez rząd niemiecki, j y / 
nie anulowałoby praktycznie u * ^ 
wania przez Londyn i Paryż si 
z rządem w Walencj i . ,MĄ 

Reasumując więc 
Hiszpanii widzianą z Berlina. 
należy, iż przewidywać n i o z , ' ^ v r 
tualuość usunięcia się Nlen»'^ p r aK» 
z komitetu nieinterwencji , c 0 - 8 

ce równałoby się rozbiciu < 
1 stemu. 

Bandyci zamordowali 6 osób na Poles 
4% v y 

„ Le ipz i g - by ia więc dia Londynu b a r - i R r w a w y n a p a d n a m i e s z k a n i e h u r t o w n i k a zhożo&JZR 
dzo n i e m i) ł ą n i e s p o d z i a n - n - ^ f T ™ i , „ u . . - i ... u*A.^ « - i w _, « i . „ „ : a Ab r a7»<i0' 

ą n i e s p 
k ą. Angl icy mają zby t wie lk ie do­
świadczenie w sprawach morskich, by 
mogl i bezkrytycznie akceptować wer ­
sję niemiecką: gdy torpeda uderza w 
statek następuje zwyk le wybuch , brak 
wszelk ich szkód, szczególnie po d w u ­
k ro tnym torpedowaniu, w y w o ł u j e scep­
t ycyzm co do samego zajścia. Zderze­
nie z jakąś p ływającą masą należy, oczy 
wiście, do sfery możl iwości , marynarze 
angielscy opowiadają nawet, że w tych 
stronach spotyka się często olbrzymie 
żó łwie morskie, wag i ki lkuset k i logra­
mów, nie wyn i ka jednak z tego, by bez 
śledztwa i bezspornego ustalenia wino­
wa jców zajścia, m o g ł y się połączone 
f loty czterech mocarstw na skutek i m ­
pera tywu niemieckiego dopuszczać ja­
kichś wspólnych dcmonstracyj . Obowią­
zek informacyjny zmusza nas do s twier 
dzenia, że wiele osób widz ia ło tutaj 
związek p rzyczynowy pomiędzy w y o l 
brzymianiem przygody krążownika Leip 
z ig a upadkiem rządu Bluma. Insynuo­
wano poprostu. że Ber l in pragnie mieć 
w pogotowiu jakiś pretekst na wypadek 
gdyby w Paryżu doszło do zaburzeń, że 
w związku zc zmianą gabinetu we Fran 
cji pragnie odłożyć na później podróż 
von Neurath'a. 

W każdym razie jeśli w zajściu z 
panccfnikięrn ..Dentscli lrmd" reakcja Nie 
mice hyla brutalna lecz konsekwentna, 
o tyle w obecnym wypadku postępowa-

Brześć, 30 czerwca, rabunkowego, w czasie którego wymor 
We wsi Łucewicze pod Kobryniem dowano całą rodzinę, składającą się z 6 

na Polesiu, dokonano krwawego napadu osób. 

W Warszawie odbędzie sie elekcja i koronacja 
n o w e g o k r ó l a c y g a n ó w . — N a uroczystość zaproszono 

u r z ę d n i k ó w K o m i s a r i a t u R z ą d u 
Warszawa, 30 czerwca. 

W dniu 4 l ipca r. b. odbędzie się w 
Warszawie wybór i koronacja kró la cy 
ganów. Z tego powodu delegacja cyga­
nów w dniu dzisiejszym odwiedzi ła ko­
misariat rządu i wręczyła wszystkim u-
rzędnikom zaproszenia na uroczystości 
koronacyjne. 

Kandydatury do korony po zamor­
dowaniu Mateusza Kwieka są następu­
jące: Rudolf Kwiek (najstarszy z wszyst 

k ich cyganów polskich), Bazyl i Kw iek 
(najwyższy wzrostem), Michał oraz Ser 
gi i iFz Kwiekowie. 

Delegacja cygańska zapewniła w ła ­
dze, że elekcja odbędzie się z zachowa­
niem jaknajwiekszego porządku. Tym­
czasem wczoraj już na t le sporów „dyna 
stycznych" wybuchł między cyganami 
poważny konf l ik t zakończony bójką i po 
ranieniem Bena Kwieka, syna jednego 
z pretendentów do korony. 

Chcieli utopić kąpiącego się Żyda 
Kobieta na czele bandy wyros tków, grasujących w Otwocku 

Warszawa, 30 czerwca. 
W rzeczce Świder pod Warszawą 

kąpał się niejaki Orlean, Żyd z Warsza­
wy. W pewnej chwi l i zaatakowało go 
k i l ku wyrostków, k tórzy usi łowali go 
utopić. 

Między Orleanem a napastnikami 
wywiązała się zacięta walka w wodzie. 
Nn.szczęście znaleźli się 2 starsi pano­
wie chrześcijanie, k tórzy wyra towal i 

Orleana z opresji. Napastników areszto­
wano. 

W no C y do mieszkania £IOVT4
0

, 
kołowskiego, hurtownika

 z b

° „bn'^,, 
tejże wsi , wtargnęło dwuch o *> 
którzy weszli do sypialni i ^ 
dania pieniędzy. O t r z y m a j " „ irK 
ną odpowiedź, rozpoczęli « R J J J . ó?'U 
Pod siekierami opryszków j«r**' ł f l i ' 
n i Chaim Dol iński , teść g o s ^ 
letni Abram Sokołowski, } e&° njf> 
żona, 7-letni syn i 3 mleŝ J, ̂  
wlę Sokołowscy oraz 20-]ę t D* , 
Er l ich, kuzynka S o k o ł o w s k l C ^ c y * 

Po dokonaniu mordu,
 z',°̂ ij, «c 

bowal i 100 zł., po czym 
Jak ustalono, poprzednia e * 

kołowski otrzymał za sVrlC L$ s f 

większą sumę pieniędzy, o c , 
cy zbrodni musieli wiedzie j j . 

Na miejsce wypadku P ^ r f t & r f f j j 
- - j . . sJCO* jSf'!^ rator, naczelnik urzędu 

funkcjonariusze *-?>Vc'i f. 

W Otwocku pod Warszawą grasowa 
ła szajka awanturników, k tó ra stale na­
pastowała przechodniów-Żydów. Na cze­
le bandy stała kobieta Halina Grudzień. 
Wczoraj oi iarą bandy padło 5 c iób . 
Policja zarządziła obławę i ujęła napa­
stników. 

„Wiadomości Wars^f J 

przestały wycM»V, 
Warszawa, 30 ^ f j 

Dziś ukazał się ostatni jj 
popołudniowego „Wiadomo 5 ^ 
skie", którego r aczclnym .. j , J,, 
był p. Ferdynand Ossendc^ r t C s i ^ : 

W związku z tym 23J^ . f / 
kupuje lokal redekcji P r 2 ] c ^ l c i 
kov/skiej 119, żądając z a ł 

za pracę. 

Sar*" 

•Uf» 
. ^ l l f i 

He 

y > ko 
9 C 
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'<Wi l i i llI)Ca zapisany jest w dzie-
, ł l bo\lŁ z i ł o s l < " i n i dość fatalnymi, w 

S i e r u r , 1 4 n w Moskale zdusili deiini-
w>v*,l yotoo&iowy ludzki w roku 

*«o. i>nrf , m f o k o l ° 300 osób do w i ę -
w szesnaście lat potem, 

? 0 ' " f o l , " , 9 0 S nrzybywa do nasze-
*smZ-.ynny

 Kaznakow. krwawy 
?" r«c/i „• rew

°to£ylnej Łodzi Utopii 
Krwi

 me

V°Megło§ciowy w potokach 

Jutro konferencja z włókniarzami 
P r z e m y s ł o w c y z a p r o s i l i p r z e d s t a w i c i e l i p r a s y , c e l e m 

p o i n f o r m o w a n i a i c h o s w y m s t a n o w i s K u 
Zebrania poświęco-
konferencji z prze-

Jak już donosiliśmy, pierwsza kon-jInformują nas, że nie wszystkie organowych włókniarzy 
ferencja pomiędzy przedstawicielami zacje przemysłowe ustosunkowały sie,ne były jutrzejszej 

i 1 i 
o. 

Nujśw. Krwi P. .)ez. Chr. 
Nawiedz. NMl>. Murtyn, 

Wschód słońca 3.19 
Zachód słońca 20.00 
Wschód księżyca ^3.16 
Zachód księżyca 12 20 
Długość dnia 18.0/ 
Ubyło dnia 0.03 

i i l i l l 

przemysłu a związków zawodowych w!jednakowo do wszystkich postulatów^ 
sprawie nowej umowy zbiorowej, od-! robotniczych. 
będzie się w piątek, 2 bm. W związku! w z w , fc|ł z t o r g a n ! z a c j e p r z e 

z tym w dniu wczorajszym we wszyst- i , o w e p 0 s t a u o w i J y z a p r o s i c n a p i ą . 
kich organizacjach przemysłowych od- L k , o n „ n n r 7 e r k t a w i c l e l l ora 
były się posiedzenia zarządów, na któ- t e k ' 1 , 3 , g o f ' 9 rano przedstawicieli pra 
rych ustalono stanowisko, jakie zajmie s y ". a k » « f e r e " ^ ; P ™ * decydują-
przemysł wobec żądań włókniarzy i o - r o k o w a n l a m z włókniarzami spre 
pracowano postulaty, jakie z kolei wy- c y z o w a f , ^ e poglądy na sytuację w 
sunięte będą przez przemysł. I Przemyśle włókienniczym. 

Narazle uchwały organizacyj prze> 
myślowych trzymane są w tajemnicy 

mysłem. Wszędzie zapadły jednogłośne 
uchwały, aby przedstawiciele związków 
podtrzymali w całej pełni postulaty, za 
warte w piśmie, skierowanym przed 
dwoma tygodniami do przemysłow­
ców. (1) 

Wczoraj odbyły się zebrania delega 
tów fabrycznych w związkach zawodc 

einiels2ym 1 
y "a r v n * l 1 U n i k u i e ' ż e z°stal już wypusz 

e K orzeźwiający napój zdrowotny 

w ^ K E F i 
l e c a my Z n nL s , p r z edaży p o 20 gr. butelka. -

a u a > znane nasze produkty, mleko 
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 b l o r s ł w miejskich oraz zdro-

Liskowsk ie j p. n. „Praca i kul tura wsi 
polskiej" przygotowują się do godnego 
powitania na ziemi kaliskiej Naczelnego 
Wodza Marszalka Śmigłego Rydza, k tó­
ry p rzybywa do L iskowa w niedzielę, 
4-go lipca o godz. 10 rano. 

Program powitania Pana Marszałka 
jest następujący: Powitanie Pana Mar­
szałka Śmigłego-Rydza przez Wo jewo­
dę Hauke-Nowaka' i Ks. Prałata Bl iz iń-
skiego, przejazd Pana Marszałka przez 
L isków do kościoła parafialnego, gdzie 
odprawione będzie uroczyste nabożeń 
s t w o. po nabożeństwie przekazanie szym ciągu 

gólnych powiatów naszego wojewódz 
twa karabinów maszynowych i sprzętu 
uzbrojeniowego, jako daru dla armii — 
Panu Marszalkowi Śmigłemu-Rydzowi, 
defilada, obiad w#sal i sierocińca Św. 
Wacława, Święto sportowe P. W . i 
W . F., pow. kaliskiego. 

W y k a z instytucyj , które wzię jy u-
dział w zakupie sprzętu uzbrojeniowe­
go, jaki ma być wręczony w niedzielę 
Marsza łkowi Śmigłemu Rydzowi , obej­
muje kilkanaście pozycyj . 

Of iary na F. O. N. wp ł ywa ją w dal-

Skład tymcz. rady m e skiej 
ma być ustalony w dniach najbliższych, 

czalna lista radnych 
Przypusz-

! , ^ E p u e z Z A , G R 0 Ż ° N E GRUŹLICA, wysyła-
t, h k , c 8 o w , ą d m i e l s k l do prewentorium 

100 d i i e , e w n l k a c h . Dziś wyjedzie 
"cl> rekrutujących się z najbled-

Jcst to trzeci tur któ 
TUI lllls fozDo!^ 5 b Q d z l e d 0 29 bm. Czwarty 

P ° C 2 n l e 1 sleronla. 

Zapowiedź powołania do życia w 
bieżącym tygodniu tymczasowej rady 
miejskiej wywołała w Łodzi zaintereso­
wanie. Świadczy ona bowiem, iż w ży­
ciu samorządowym Łodzi nie będzie w 
roku bieżącym t. zw. „ogórków'*. 

Przedmiotem rozmów jest obecnie 
lista członków przyszłej rady. Jak już 
donosiliśmy, nastąpią w niej zmiany w 
porównaniu z projektowaną listą, która 
była przez nas ogłoszona przed dwoma 
miesiącami. Z pośród blisko 60 kandy­
datów, powołani mają być: 

Mulaci! 0 W , S K U NACZELNIKA 
lut v d z>slej s ?v a r Z ą d u m l e i s k I e s ° następuje 

' , aPlsze\ V s k| * D o t y c l l c z a s o w y naczelnik 
- "Ole — " S K I przenosi się do Warszawy, 

touno Ud W r z c ś n l a obejmuje to stanowisko Inż. 
lutńW 1 6 8 0 c z a s u z astępczo pełnić bę-

c ' e kierownika Inż. Wacław Leybcrg. 

"««W«»w, W N 0 S C L w Ł « d z l zostanie zre-
^ypadkl t D o t y c h c z a s bowiem są Ucz" 
" Oobry " w w ( a d z e zdrowotne mlelskte uznalą 

"* ^nały 1 1 ' 0 1 1 " 1 ' 1 , k t ó r y władze admlnlstracyJ-
tr<>ak6w
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Policji. 
6 - 10, 12, 13 1 14 ko 

Borucki Bronisław, nauczyciel. 
Dobosz Stanisław, dyrektor izby rol­

niczej. 
Fiedler Zygmunt, b. wiceprezes rady 

miejskiej, wiceprezes izby przemysłowo-
handlowej. 

Glapiuski Józef, robotnik. 
HolcgTeber Jan, inż. b. prezes rady 

miejskiej. 
Hertz Mieczysław, wiceprezes izby 

przemysłowo - handlowej. 
Harasz Antoni, b, ławnik magistratu. 
Jaworowski Edmund, farmaceuta. O a i O W , D U W U l i U U ma\ą u y w . w — . . i ~ " _ . — 

Nowoczesne targowisko w Łodzi 
G r u n t o w n a p r z e b u d o w a p lacu i m . p ł k . B o e r n e r a 

Zarząd Miejski , korzystając z posia­
dania 700 tysięcy kostek kl inkieru, prag­
nie przystąpić do gruntownej przebudo­
w y rynku im. pik. Boernera. 

Targowisko zostanie urządzone no­
wocześnie: nawierzchnia zostanie ułożo 
na gładka, z kl inkieru I gatunku, na niej 
wyznaczone będą pasy, wskazujące 
miejsce dla poszczególnych handlarzy. 
Zbudowane będą szalety podziemne i 
doprowadzona będzie woda do hydran­
tów umieszczonych na placu, zaś po­
środku zainstalowany zostanie wodo­
t rysk. 

Roboty te podjęte zostaną z dniem 
15 sierpnia i trwać będą w ciągu 2—3 
miesięcy. 

Ze względu na charakter robót rynek 
na czas trwania tych robót zostanie 
zamknięty dla użytku publicznego, a han 
del przeniesiony będzie częściowo na 
Rynek Wodny, częściowo na Rynek Ka­
rolewski przy u l . Wileńskiej, a możliwe, 
że częściowo na plac Hallera, o ile Za 
rząd Miejski w t y m względzie dojdzie 
do porozumienia z właścicielką tego 
placu. 

Ta część handlarzy, która przejdzie 
ze swym handlem na rynek Karolewski, 
zostanie od opłat placowych na ten czas 
zupełnie zwolniona, a c i , k tó rzy z han­
dlem przejdą na plac Hallera, podlegać 
będą specjalnym t. zw. opłatom placo­
w y m . 

1 r a 2) 

Parcele budowlane 
przy ul. Retkińskiej i Krzemienieckiej 

d o s p r z e d a n i a 

b ó l o m s t a w ó w : r i a f c V f c M H I 
Dogodna komunikacja lotnicza! Inform. ustne: 
Biuro Piszczany, Łódź, Piotrkowska 109, tel. 
128-03, pisemne: Biuro Piszczany, Cieszyn 
XIII/23. 

Kulamowicz .Ignacy, adwokat. 
Klocman Jerzy, b .wiceprezydent m. 

Łodzi, 
Kopczyński Stanisław, prezes izby 

rzermetlniczej. 
Mogilnicki Tadeusz, dr. 
Pawłowski Stanisław, adwokat. 
Pawlak Michał, robotnik, b. radny. 
Pcpielawski Karol, inż. b. radny. 
Raabe Zygmunt, przemysłowiec. 
Rybnicka Anolonia, robotnica. 
Socha Józef, robotnik. 
Schott Maks, przedst. właść. nieru­

chomości. 
Tochterman Adolf, dr. 
Tomaszewski Antoni dr. 
Waszkiewicz Franciszek, b. radny. 
Wolczyński Józef, b, radny. 
Walczak Walenty, przedst. właść. 

nieruch. 
Jest to oczywiście lista niepełna, w 

której zajść mogą jeszcze zmiany. Pełna 
lista obejmie 32 nazwiska. 

Podpisanie dekretu przez p. ministra 
spraw wewnętrznych spodziewane jest 
dziś albo jutro. Bezpośrednio po ogło­
szeniu składu tymczasowej rady miej­
skiej — wydział prezydialny zarządu 
miejskiego wystosuje zaproszenia na 
pierwsze posiedzenie inauguracyjne. 
Przygotowania do tego posiedzenia zo. 
stały już poczynione. (i). 

, Z |"sk a 24̂  « , Z Ł l e r s k a 87). J. Hart-

E ^ C J W ° ' S L V S,;kva (Ceslelnlana 22),, 
2 ^ a 1 3 7 7 l s k a 37Y W. Danielewicz 

K - KeLft „Wycieki (Napiórkow-

Zgłoszenia do p. H e r m a n a , P i o t r k o w s k a Ns 5 1 pr. 
pierwsze wejście, 1 piętro od 10—11 rano i od 4 do 5 

po po łudniu w dni powszednie 

o f i c , 
i pół 

mnfi /J " ' r ^ ' v w a p i o r K o \ 
'"P" (Karolewska 48). ( p ) . 

Dl. L I M l i i 
ordynuje 

W K R Y N I C Y , 

wi l la „UŁANA" 
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Sezonowcy żądają płac 
S t r a . i ! i i i " , ! » d z i £ n y d , a tych żądań.-Postulaty tram 

wajarzy.-Pracowmcy rzeźni domagają się podwyżki 
już donosil iśmy, związk i 

kotlarze prokla-
Jak już donosil iśmy, zw iązk i zawo­

dowe robotn ików sezonowych „Praca" , 
ZZZ i ChZZ wysunęl i żądania w p r o w a ­
dzenia 6-dnlowego tygodnia pracy 1 
podwyższenia plac o 25 proc. 

Wczora j przedstawiciele zw iązków 
podjęli próbę porozumienia z zarządem 
miejskim, jednak bezskutecznie. Wobec 
powyższego prok lamowany został 
strajk demonstracyjny na dziś, na godz. 
od 10 do 2 po poł. na wszys tk ich od­
cinkach robót sezonowych* 

Stra jk w y t w ó r n i swe t rów t r w a w 
dalszym ciągu. W ciągu dnia wczora j ­
szego odby ła się jeszcze jedna konfe­
rencja porozumiewawcza, w w y n i k u 
k tó re j p rzemys łowcy zgodzi l i się na 
podpisanie u m o w y zbiorowej , jednakże 
na warunkach obowiązujących poprzed­
nio, nie akceptując żądań podwyżk i 
płac o 15 proc. Wobec powyższego, 
strajkujący postanowi l i kontynuować 
akcję, zawiadamiając o rozbiciu pertrak 
tacji inspektora pracy . 

wystosować do nakładców żądania pod 
w y ż k i płac o 15 proc. i ubezpieczenia 
wszystk ich chałupników. 

** 
I * ! W inspektoracie pracy odbyła się 

wczora j konferencja w sprawie zawar­
cia u m o w y zbiorowe] dla kot larzy w 
zakładach metalurgicznych. Przedsta­
wiciele robotn ików zażądali podwyżk i 
płac o 20 proc. oraz zawarcia umowy 
zbiorowej . Ponieważ przemys łowcy 

odrzucil i te żądania 
mowal i strajk. 

Donosil iśmy o zatargu, jaki wyn i k ł 
w rzeźni miejskiej nr. 2 przy ul. Łagie­
wnick ie j . Pracownicy wystosowal i do 
zarządu miejskiego pismo, domagając 
się rozszerzenia urlopów i podwyżki 
płac. Konferencja w tej sprawie odbę­
dzie się w zarządzie miejskim w piątek, 
2 lipca, (i) 
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Slub Juliusza Osterwy 
z bratanicą ks. metropolity Sapiehy odbył się onegdaj 

Wczora j odbyto się posiedzenie ko­
misj i strajkowe] chałupników, produku-
jących bieliznę. Komisja postanowiła 

Katastrofalny pożar 
we wsi Zarochów pod Łodzią 

iWe wsi Zarochów -wybuchł wczoraj 
katastrofalny pożar, wywołany przez 
7-letniego chłopca Edwarda Polkę, k tó ­
r y zbyt bl isko od zagrody sąsiadów roz 
pal i ł ognisko. W ia t r rzuci ł iskry na sło­
miany dach i w ciągu k i l k u minut cała 
zagroda należąca do Stanisława Szczy­
pińskiego, stanęła w ogniu, 

.W czasie akc j i ratowniczej, walący 
się strop domu przygniót ł żonę Szczy­
pińskiego, Katarzynę. Dotk l iw ie popa­
rzoną, z połamanymi żebrami, przewie­
ziono ją do szpitala w Łodzi . 

Zagroda spłonęła doszczętnie. Rodzi 
ną pogorzelców zaopiekowal i się są­
siedzi, (t) 

W C Z E S N E ŻNIWA 
Do łódzkiej izby rolniozetj zasygnali­

zowano, że w powiecie sieradzkim roz­
poczęły się wczoraj £niwa. Rolnicy 
przystąpi l i do koszenia żyta na gruntach 
piaszczystych i wyżej położonych. 

Jest to wypadek bardzo rzadki . Tak 
wczesnych żniw n ie notowano już od 
wielu lat. Tłumacza to okresem wielk ie j 
suszy, w czasie k tóre j zboże zbyt szyb­
ko dojrzało. Późniejsze deszcze zakoń­
czyły proces dojrzewania. M imo tego 
ziarno jest bardzo dobre, 

Naogół przewidywane zbiory tego­
roczne nie będą o wiele mniejsze niż w 
ubiegłym roku. (i) 

Z Warszawy donoszą. 
W Szymanowie odbył się ślub zna­

komitego ar tys ty scen polskich Juliusza 
Os te rwy z ks. Maty ldą Sapieżanką, naj­
młodszą córką ś. p. ks. Paw ła Sapiehy 
i Mar i i ks. Sapieha z domu księżniczki 
węgierskiej Windsgr i i tz . 

Ks. Maty lda bratanica metropol i ty 
krakowskiego uzyskała ty tu ł magistra 
f i lozofi i na Uniwersytecie Jagiellońskim 
Przez pewien czas zajmowała się dzien­
n ikarstwem, pisując reportaże. 

Ślubu udzieli ł nowożeńcom ks. dr. 
Michalski z Krakowa. 

W kościele obecną by ła jedynie naj 
bliższa rodzina nowożeńców: ze strony 
dyr . Juliusza Osterwy jego córka p. Ha­
lina Nowotna z mężem, ze strony ks. 
Sapieżanki — jej matka, siostra ks. Elż­
bieta oraz brat ks. Paweł z małżonką, 
k tó ry niedawno powróc i ł z Ameryk i . 

Ponieważ dyr . Osterwa gra obecnie 
główną rolę w sztuce „ P o w r ó t Prze-
łęckiego" w Teatrze Narodowym, pań­
stwo młodzi po ślubie wróc i l i do War ­
szawy i udadzą się w podróż poślubną 
dopiero po zejściu „Powro tu Przełęc-
k iego" z repertuaru. 

"Pi 
' s a r ; 

Wiśniewski wygnr*8 

etap Kalisz-Poznań 
Poznań, 30 c z e r j ^ 

. W dalszym ciągu wyścig" K ° d c u -
go dookoła Polski przebyli w b l q$ 
czestnicy etap K a l i s z — P ^ 2 i m o m . 0 
k im. Piei 

— r pozif 
' ierwszy wpadł na metę j ^ 

niu Wiśn iewsk i w czasie 5 
24 sek. Drugie 
Hlesz w czasie 5,04, 24 

C i u t , 

miejsce z a j ą / „ e C j W 
. 2> ut S 

Proces o dolary I procenty 
PRZEMYSŁOWCY OSKARŻENI O KRZYWOPRZYSIĘSTWO 

Ignaczak, czwar ty Wasilewski. /Vye-
Moczulski, 6) Napierała, 7) Szolej\ ) 0) 
gry) , 8) Kapiak M., 9) Starzy"^ 1 ' 
Clemens (Francja). n„svf i k a C ' ' 

Pierwsze miejsce w K l ySkiiJac 

drużynowej zajęła Polska I I . u z y 

na t y m etapie czas 10, 08, 48 8. 

Rumuni zmleniif tratf 
I przyjeżdżają do Łodzi o P 

godzin wcieśniei ^ 
Zainteresowanie meczem Polska -~ , 

osiągnęło w Łodzi punkt kiilmlnacy» , 0 $K 
dzielne spotkanie międzypaństwowe i f 0 t v 
tematem dnia, a wszystkie Inne spr a w ' 
we zeszły na plan drugi. , An\cmP'lc,. 

Rozpoczęta w środę przed P ° , " 0 H c t L 
sprzedaż biletów przeszła najśiniclszt l h i ą C ' 
wanla organizatorów. W nleklórycn y K|II» 
sprzedażnych zabrak.o biletów W* i e $\ 
godzinach, spodziewać się wlec n a i ^ rCN>r 
czowl z Rumuni.) przyglądać sie be° 
dowa Ilość widzów. 

Ekspedycja rumuńska zapowiedziała . „ ^ 
domo przyjazd do Łodzi w pla'c,K .^„ak \ 
via Wnrszawa. Wczoraj otrzymał >*" .iaAtw' 
rząd PZPN-u depesze z Bukaresztu, ^ 
Jącą, że Rumuni zmienili trasę 1 Jad'i ' ' „ , , £ 
dokąd przybędą w czwartek w«o««' , 0 tf 
Lwowa udaje się ekspedycja bezpo^ y v 

i 

W 
liter, 
sie ai 
KO P, 

Państ 

V t 2 r ! n u s l 

Lwowa udaje się ekspedycja 
Łodzi. OCZEKIWAĆ ICH WIEC w 
8.30 RANO (Dworzec Kaliski) 

wykazuje, o&jgSwJ* 

KINO 
C A S S I N O ^Iclekawszy 
^mMm^^ummW . film sezonu! 

S A M D O D S W O R T H ) 
Rewelacyjna treść! 

Koncert gry aktorskiej! 
Ceny miejsc na 1 7 | 
wszystkie seanse — od • • » ! • I 

Gran f l -K lnn C e n y n a
 1 _ S Z Y S E A N S O D 8 5 ER-

Uia i lU M I IU Na wiecz od 1.09 zl. 
Znakomita sztuka Fakety'ego Z RACHUNKÓW 
DOBRZE, Z MIŁOŚCI NIEDOSTATECZNIE 

Jako film p. t. 

„ZAKOCHANE KOBIETY" 
W rolach g!. 4-y znakomite gwiazdy SIMONE 

SIMON, Loretta YOUNO, Jane GAYNOR 
I C. BENNET. 

KINO Ostatni dzień! 
• s U l B O D A Kapitalna komedia 
m m * & 9 7 l l $ m m sensacyjno - erotyczna 

TAJEMNICA KABINY Nr. 50| 
(Concertina). 

• K L J * I B"C ' T Y L K O 

cr A a A " 10występów 

Dziś rozegra się w sądzie okręgo­
w y m epilog głośnej sprawy,* toczącej 
się od dłuższego czasu pomiędzy rodzi­
ną przemys łowców Torończyków, a 
przemysłowcem Eliaszem Leszczyń­
skim. 

Torończykowie pożyczyl i u Lesz­
czyńskiego 5000 dolarów. Gdy zbl iży ł 
się termin płatności rat — Torończyko­
wie dopuścili do protestu wszystk ie w y 
stawione weksle, a równocześnie w y ­
stąpil i do sądu przec iwko Leszczyń­
skiemu, oskarżając go o pobieranie l ich­
wiarsk ich procentów. 

Rozprawa odbyła się w sądzie okrę­
g o w y m . Torończykowie zeznali pod 
przysięgą, że Leszczyński istotnie po­
bierał od nich nadmierne procenty, to 
też z ty tu łu samych odsetek zapłacil i 
mu niemal połowę zaciągniętej pożycz­
k i . Zeznania świadków b y j y jednak 
wręcz odmienne i sąd Leszczyńskiego 
uniewinni ł . Torończykowie odwołal i się 
od tego w y r o k u , przedstawiając pokw i 

na sumę 262,5 dolarów, jaką pobrał on 
od nich ty tu łem procentów za jeden 
kwar ta ł . 
W sądzie apelacyjnym obrońca oskar­

żonego zażądał jednak ekspertyzy gra-
fologicznej i wówczas okazało się, że 
dokument został sfałszowany. Wobec 
powyższego sąd apelacyjny zatwierdził 
wyrok I iimtancll, a równocześnie u-
rząd prokuratorski pociągnął do odpo­
wiedzialności Torończyków za składa­
nie fałszywe) przysięgi I za sfałszowa­
nie dokumentu. 

Na ławie oskarżonych zasiądą bra­
cia Szymon i Moszek Torończyk (Pi ł 
sudskiego 6), małżonkowie Aron i Bajla 
Torończyk (Cegielnlana 14). Z powódz­
twem cyw i l nym w imieniu Leszczyń­
skiego występują adw. adw. Poznańska 
i Brzeziński. Oskarżonych bronią adw. 
adw. Lederman, Cymerman i B l ren-
cwajg. 

Proces ten w y w o ł a ł duże zaintere­
sowanie w łódzkich kołach kupieckich 

Prowincja łódzka 
teresowanie meczem. W dniu ? 7 m i c m s u w a i i i u m e c z e m . w „a D i ' " „ij 
ŁOZPN. otrzymał szereg zamówień n

 yt,icrMj 
całego okręgu łódzkiego. Do 0ho»cz l15 

się na niedzielę liczne wycieczki z 
miasteczek. J i 

• * * < R ' 1 ' ' 
W zespole rumuńskim, który *»!Sg^ i*f 

w niedzielę w Łodzi dwóch zawwW « f ^ v 
guje na specjalne wyróżnienie, jea j p. 
słynny napastnik BARATKY, k t ó r y V s t 0

 1 

I n ł i r n m o l n | „ . „ . , . . , „ ł ™ ł L n i l f <(U M".u",„.,|||H laty omal nie wywołał konfliktu ""u. R u njui» 
wego. Baratky ściągnięty został ĄU | 9 3 4 * s ' 
Hungarll buddapeszterisklej i w rohu

 o W t | * 
wlony został do reprezentacji P^' zaprotc'A0 

towanie, wydane "przez Leszczyńskiego i przemys łowych, (t) 

Rzeźnicy wciął narzekają 
W Ł A Ś C I C I E L E J A T E K Z M I Ę S E M R Y T U A L N Y M 

Z W R A C A J Ą K O N C E S J E 
Jak się dowiadujemy, w ostatnich 

tygodniach zmniejszyła się znacznie l i ­
czba jatek mięsnych w Łodzi , i to za­
równo sprzedających mięso z uboju r y ­
tualnego jak i mechanicznego. 

Przeważnie zwracają koncesje w ł a ­
ściciele jatek z mięsem ry tua lnym i 
zwijają swe przedsiębiorstwa, nie mo­
gąc uporać się z trudnościami, jakie 
wynikają wskutek kontyngentowania 
mięsa. Jak wiadomo, właściciele jatek 
otrzymują stały kontyngent mięsa, k tó­
rego nie wolno sobie wzajemnie odstę­
pować. W tych warunkach często się 
zdarza, że w niektórych jatkach mięso 
się psuje nie znajdując nabywców, 
podczas gdy w innych, w ostatnich 

dniach tygodnia już leet brak mięsa. 
Właściciele jatek ponosili z tego ty tu łu 
tak wielk ie straty, i t wreszcie musieli 
zrezygnować z prowadzenia przedsię­
biorstwa. 

Podobne zjawisko notowane jest w 
jatkach z mięsem z uboju mechaniczne­
go. Nie ma tam wprawdzie ograniczeń, 
ani też kontyngentów, ponieważ-jednak 
ludność chrześcijańska w dalszym cią­
gu w minimalnym stopniu kupuje t. zw. 
„przodki" — mięso to zostaje 1 często 
się psuje. 

Jak nas Informują, organizacje mię­
sne zamierzają wystosować obszerny 
memoriał w tej sprawie do minister 
stwa przemysłu i handlu, (i) 

lnunli. Jugosłowianie I Szwalcarzł oinW , 
wali przeciwko wstawieniu tego z^atg, 
reprezentacji, na mistrzostwa » w 0 | c P 
Związek rumuński umiał nzasadi c ol!ccu 
wa do tego doskonałego zawodnij • / A . ^ 
gra Baratky w Rapidzle, klóry » o N |,1 „ 
KUROWAL JEGO NOGI NA M ^ J S I C C 

Drugim ciekawym zawodnikiem.. p s Zyin !JC. 
sky, który przez szereg lat był » a * W* 
mocnlklem w Czechosłowacji, S r a j ' ' 0 ra«'° f l 

Dopiero po wprowadzeniu oilcJai"^ z y Z ny 
twa w RUMUNII URRŃOLL d n S W C » J twa w Rumunii wrócił do sw 0* 

Sędzia meczu JUK 
przybywa do Łodzi w sobotę ran"] z l ) a" | a ( 
terze liniowych fungować będa ^J^sy^ 
dziowlo polscy krakowianin •** fcic*vlc3 
Sznajder I łodzianin p. K- Wardesz"' 

Przypominamy Czytelnikom, * e . y C b P|' ( f . 
daż biletów odbywa się w n a s / » c C o o k - / K a ­
tach sprzedażnych: Wagons L»» g 3 ) K- „i 
kowska 68. Stadion, Piotrkowska^ • ^ 
walsk! U-go Listopada 26, Z. Kowa"s f ^ 
8. Bar Automat, Piotrkowska "' edaw a ,!!'j 1iil' 
Piotrkowska 157. Po za tym spr»* p«b" 5 
bilety na boiskach Kruscheendera 
cach, Sokoła zgierskiego, w , 1 n boisko 
Konstantynowie, oraz w Łodzi na 
Unlon-Tourlngu i Widzewa. ^ 

Tomaszewski m i $ t r z e 

tenisowym fu« f f f Ł * 
W dniu wczorajszym odbył" ***sb|in a 

Wlmy spotkanie między Tomasze- ń| | | 0po' 
nasiąkłem o plerswze MIEJSCE \,%t6^i^ 
turnieju tenisowym Wlmy d ' a ^, v 5 |<l. 

isoŝ YLAŃSKL̂  

Ul. Śródmlejsha. 
2 LIPCA 

Mistrzyni sceny żyd. 

Ida Kamińska T f l J E f f l S K A 
Ze swoim doskonałym zespołem, w świetnej 
sztuce w 4 aktach Wład. FODORA. PRZEDSPRZEDAŻ Mtolto « ktfte TEITRU. 

łaCL 'wie, 

lub olkt10^ 

MAT?re«o 
KATU > ilości 

9 k t 4 s t 

/ s 
DW 

mistrza Juniorów zdobył Tomasze 
żaląc łatwo w dwuch setach •>•"" 

Nowe z w y f ą t t M O J ̂  n ^ t i * 
LONDYN. 8LYFLK»*F|ir 

, W środę Jędrzejowska P«*rV« OsfS 
mieszanej wraz ze swoim P a""k f lnsk a £.1„d'•

r, 

nlnem Mako. Para polsko­aniery"> . e r . | ( ) , 
ła parę szwedzko-anglelska Scjir'.„.icrf" 
4:6, 8:6, 6:1, kwalifikując sie fl0_tc f . 

Ran \wr«ca d 
Jak się dowiadujemy, 

bliższych dulach do Polski, 
lądować w Gdyni, 

R a n . < / ^ 5 

S LIPC 

Morze hartuje $ 
ludzi \ 

P°nlê  
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„ R E P U B L I K A " nr. 178, Czwartek, 1 lipca 1937 r. 

l s a r z e p o l s c y o k w e s t i i ż y d o w s k i e j 

ANTYSEMITYZM - AKCJA ANTYPAŃSTWOWĄ 
R o l a n J ? Żydów w przyszłej wojnie. — Znaczenie liczby dla obronności k r a j u . — 

proces wychowawczy. ~ Antysemityzm inspirowany i rozdmuchiwany 
przez obcą propagandę 

sze niebezpieczeństwo niż Żydzi . Jeśli j od Żydów. Z Ukraińcami wojnę już mie- i t inerarium procentowo dość l icznych w 
. A , t , — l „ l . D I l c M c t l n a n W n l l r > , i r n H < W 

W ostatnim numerze „Wiadomości 

i k 7 . J * " ( z d n l a 4" >>»") u * a z a « 
go n t 1 M l e " y 8 , a w a Wardzlńskle-
Dań!. " A n 'y s emltyzm — daltonlzmem 

Przytaczamy poniżę] 
p 0 , s k

 d I c l e k a w s z e lego fragmenty. 

5 n a i e s t i e J i e Ż / n a księżycu, ale w t ł o -
S r e raz hi? ę y d w a Potężne b lok i , 

bez obłędu lub spekulacji zawodowych 
grupek inteligenckich, pragnących zro­
bić interes na antysemityzmie, popa­
t r zymy na mniejszości, przyznać trzeba 
szczerze, iż najmniej niespodzianek na 
wypadek wo jny można spodziewać się 

l lśmy, z Żydami nie. I o t ym trzeba pa-) legionach Piłsudskiego Wal lenrodów, 
miętać. Klucz do rozwiązania sytuacji k tó rym nikt nie kazał k rwaw ić się na 
leży ty lko w rękach państwa, jeśli ono szlaku Moło tkowo - Lowczówek - Kona 
będzie dysponowało z całkowitą swo 
bodą środkami wychowawczymi . Ale 
o t ym później. 

Strz iM 1 8 1 ^ t w o r z y ć prężność we 
^enle,' a b y zrównoważyć wrogie cl-
>encjai ^ w " « t r z n e ! Na wewnętrzny po­
ił zc^, r ę , z n°ści Polski składać się mu-
' W c T S r o d k ó w obronnych, wytwo­
rni w*, czasie pokoju przed momen-
^czne j * * * 8 0 e«zamlnu dojrzałości po-

w y c f t m z ważniejszych 1 podstawo-
^aicza^nfntów obrony stanowi liczba 
DOd t ^ t ; 0 " ' c z y l i rezerwuar ludzki. A 
MtoJ" ' względem proporcja liczb ze 

. ^ Ł i S k l , e l w stosunku tak do nte-
I Z t l aczniL l a k 1 rosyjskiej przedstawia się 

cias J e 80r Z 6 j n ł i w w x v m . W 6 w -
1 ^ r i ó l r , o z b lo rem Polska Uczyła 12 

°kresie a m , l e s z k a ń c 6 w , Prusy w tym 
2 0 m l i i o „ A m U l o n y a Rosja Katarzyny I I 
*%z v k • c z y » stosunek nie był naj-
N a i , K z n o s i ł 1:2. Dzisiaj ta pro­
s t y m k n , ł a się w stopniu przera-
$ « W l a d ^ , y n 0 s ł •«* 1 * . ***** Jesz-
S L „ aJ°mlmy sobie, że wskutek o-
S u n i k J 0 z w o j u techniki, możliwości 
^ ^ S ' , n ° koncentracyjne pozwolą 

i ^ s z e l szybsze operowanie 
N i ? ? a s a m l ludzkimi, a co za 
! C n C a ' , S , t w o r z a na przyszłych fron-
r w>lvtL warunki dla dokona-
r V c h s icT 2 n e i Pracy bojowej z m aga-
^ ia lną m l l » musimy nakazać sobie 

H0SKll\yosC WOBEC ZAGAD­
K I x v o k ^ l E N l A LICZBY 
S ^ y k r a ^ ł - zw. mięsa dla armat. 
MI l ^ 2 w a « nie o nazwę Jednak 
^ W m o r ? . 0 *wardą rzeczywistość. 
uD ,$knor£ ̂  ż a<me wzloty pompatycz 
l b % X h ° w s k l e , gorzkie sarkazmy 
u °t>lnle S „P a c y i l s tyczne , szantażują 

hr t r-Stra«i . l l c z na Izami matek, żon I 
h ' l ( *z w ^ ? s

a w ° w a — straszną woj-
! ! c h - t r z 6 ł , ? U c z u warunków zewnętrz­
n i 0 W > S . ^ ł e bez obłudy 1 na trze-
? y ^ 6 K o 7 z l e ć « używając nawet tak 
^ ? : 2 i V v

r a ż f n » a , że „mięso dla ar-
ti i l ości a r ? 6 , 1 t 0 w dodatku w du-
t N

 U n k u . sil3,2, możliwie w najlepszym 
r ? WsklSJ . o s k a o każdego obywa-
& c » o h S * k t 6 r y może stanąć w sze 
s& l e i ' lern ?r^ y . c h ' z w i n n a stać si« za 
IK0"alę ~7- traktnx,,n 

Zydżi w f B r m i l 

Narazie w róćmy do zagadnienia licz 
by. Mus i ' się bowiem pamiętać, że po­
wszechna mobilizacja, jeśli ob l iczymy ją 
na więcej niż na 10 proc. ogółu ludno­
ści, powoła do szeregów armi i polskiej 
okoio 4 mi i lony żołnierzy, z k tó rych 
każdy, czy to na froncie czy na ty łach, 
będzie w y k o n y w a ł prace za ośmiu. W 
skład tej cy f r y wchodzić będzie 

O K O Ł O 400.000 S A M Y C H Ż Y D Ó W 
Czy panowie antysemici, k tó rych w z r u ­
szający pat r io tyzm objawi ł sie w rzu­
caniu petard 1 topieniu Żydka w Wiś le , 
próbowal i k iedykolwiek zastanowić się 
nad liczba 400.000? Czy wiedzą, że jest 
to cyfra przekraczająca półtora raza 
stan naszego wojska na stopie pokojo­
we j? Ze Jest to około 33 d y w i z y j na 
stopie wojennej, l iczących każda około 

razie jak należy psychologicznie zrozu­
mieć bardzo J y z y k o w n ą , wymagającą 
dużej dozy odwagi ! spry tu , wrogą ak­
tywność, k'»óra najczęściej kończy się 
kulą w łeb lub doprowadza do stóp szu-
bieuicy? Jeżeli natomiast szatański Ży-
dek ograniczy się do mniel uchwytnego 
a przez to mniej niebezpiecznego pro­
cederu demoralizowania w łasnych ko­
legów, to w takim razie — powiedzmy 
już sobie konsekwentnie do końca — 
lęk przed tą destrukcyjną robotą by łby 
charakterystycznym objawem własnej 
n iewiary w inteligencję, zdolności peda­
gogiczne i silne „mora le " naszych ofice­
rów 1 podoficerów. T y p o w y dla ende­
ków objaw mikromani l narodowej. 

Poza t y m wy łan ia się jeszcze kwe­
stia następująca: 

12.000 ludzi? A czy wiedzą, co taka s i - W I M I Ę CZEGO CZY TEŻ D L A KOGO 
ła znaczy w rozgrywce wojennej? Że jŻYD-ŻOLNIERZ M A DOPUSZCZAĆ 
jest to suma równająca sie zmobilizo-1 SIE T Y C H ZDRAD? 
wanej Indnoścl dwóch państw. Estonii W imię odwetu za krzywdzącą przysz-

W a g e 7 o

t 0 w a n e m poważnie. D o . 
* C ? W c a Łfagadnienla ujął pe-
%l' k t 6 r y « S t o ł y Podchorążych 

c ^ n l e w a i M n W E K A 
< L s i ? kilka o ^ r * * * 1 * karabinu 
c C e ś c ' a lat ^ Z l n ' a na żołnierza 
r C a > r e g O w C J a t r ? s k a o pojedyń-
« l n a c h S „ z ^ « i e w y r a z w 

wt..P°l^y S D 0 , s k i e j 1 ma swój 
8 " C ? k 1 e c y { r v e . S / a n s t w o w y . 
* 2 * ze w s C ł J ! J d T ś c , 0 w e naszych 

^ iL nl* na oh, 2 y s z ł e l wo jny , kto 
W " 0 n . t a c h - n a r z u c a 3 a 

e * ^ T ^ c l a 5 ° ^ " t y k l mniejszo-
8 0 n a i m « Pol&kf f i C a , narodowościowo 
" i k t w C s k * e i n l e może być w r o 

i Ł o t w y , z k tórych pomocy mil i tarnej 
w razie wo jny z Rosją skorzystal ibyśmy 
bardzo skwapl iw ie? Niewątp l iw ie łat­
w ie j jest wyruzc lć koleżankę-Żydówkę 
z pierwszego piętra,ua dziedziniec uni­
wersy teck i , rozbić stragan lub clsmić 
w profesora spluwaczką, niż zastano­
w ić się na zimno nad ewentualnościami 
WYZYSKANIA Ż Y D Ó W D L A C E L Ó W 

P A N S T W O W O - O B R O N N Y C H 
Przypa t rzymy się przez f i l t r nasze­

go monoidelzmu t y m 400.000 Żydów-
żołrderzy przemieszanych w 4-miUono-
we j armi i . (Nikt chyba nie będzie two­
r z y ł legionów mniejszościowych). W y ­
pada mniejwięcej dwóch Żydów na jed­
ną drużynę strzeicką, liczącą 19 ludzi. 
P rzy jm i jmy za podstawę wy jśc iową naj 
gorsze nastawienie tych dwóch ludzi, 
t. zn. wrog i stosunek do państwa pol­
skiego. Siła intencji , nie ujawniająca się 
w formie czynu, nie odgrywa żadnej 
ro l i . „Pobożnymi życzeniami piekło jest 
brukowane" . Otóż aby ta ewentualna 
wrogość posiadała moc niszczącą, musi 
ona nabrać pewnego rozpędu ak tywne­
go, k tó ry najczęściej wy raża sle w for­
mie zdrady, sabotażu, ucieczki do nie­
przyjaciela, demoralizowania własnych 
kolegów. Jeżel" zaś zakłada sie zgóry, 
że rasa żydowska jest tchórzl iwa ( „co 
tam zą żołnierz z Żyda") , to w takim 

r y — Kostjuchnówka, jak nikt nie kazał 
endekom wycierać antyszambrów gu-
bernatorsklch lub (co za zaszczyt) car­
skich, stanowi świadectwo k t ó r y m nie 
może pochlubić się bardzo wie lu rdzen­
nych, narodowych Polaków. 

Lata antysemickiej roboty naszych 
nacjonalistów, obserwowanej bardzo p i l 
nie przez zagranicę a zwłaszcza Niem­
cy (3 i pół miliona ludności uciskane] 
systematycznie a doprowadzonej do 
krańcowej rozpaczy ma swoją w y r a z i ­
stą w y m o w ę na wypadek wo jny) , s two­
r z y ł y pewną rzeczywistość mniejszo­
ściową, z którą trzeba się l iczyć jako 
z faktem dokonanym, ale która nie mo­
że narzucać rozwiązania sprawy na 
przyszość. To znaczy: dokonał się w 
Polsce 

uiemny proces 
wychowawczy 

w stosunku do 400.000 przysz łych żoł­
nierzy po l ini i coraz silniejszego z r y w a ­
nia więzi uczuciowej z państwem i 'wy­
twarzania atmosfery wrogości . Ten de­
strukcyjny proces kształtowania psy­
chiki żydowskie j doprowadzi ł do tego. 
że gdyby jutro by ła wojna, to zmuszeni 
do wyzyskania wartości 400.000 żołnie­
rzy , musiel ibyśmy zastosować odpowie­
dnie środki ostrożności, k tóre nlewąt-

łość? A więc dla satysfakcji Zydek pol 
ski , posiadający na ty łach kraju bliskie 
osoby, żonę, dzieci, rodziców 1 własny 
— chociaż bardzo nędzny — lnteresik, | - j : ^ i e r o z p r o S z y i y b y naszą sHe oporu 
porzuci karabin i ucieknie ^ J j & p ? ^ i k ó S i f c ^ W ' ' J S w I w ^ w l ^ a " ' ^ 
jąclela, aby już nigdy do swoich n«e n a ? e ź d z c y T e n b a las t rozdwajanla w y ­
wróc ić? Znalazłszy się w okopach pierw S f * * * . y , 
szej l ini i w ogniu wa lk i , mimo swej sym 
patii dia bolszewików ( bo chyba nie 
dla Hit lera), musi zastosować w pew­
nym momencie samoobronę, choćby t y l ­
ko z tego powodu, że nie będzie miał 
wiele czasu na przekonanie nacierają­
cego krasnoarmiejca o swojej dla niego 
życzl iwości . 

Jeżeli zaś już przy jmiemy ową diab-
liczną, nieokiełznaną złość do państwa 
polskiego, to w takim razie te 400.000 
żołnierzy plus ich rodziny, czyl i około 
3,5 mil iona, należy w czasie wo jny 
„zneutra l izować" jakimś o lbrzymim a-
paratem kontrszpiegowsko pol icy jnym, 
k tó ry wymagać będzie wobec tak w ie l 
k le j masy „naturalnych w r o g ó w we ­
wnęt rznych" dużego zatrudnienia rdzeń 
nych Polaków, tak potrzebnych na f ron 
cie do walk i bezpośredniej. Pozostaje 
poprostu inne wyjśc ie : utopić ich, Jak 
się w t y m celu powol i trenuje nasz} 
„ k w i a t akademicki" na wybrzeżu Ko­
ściuszkowskim. 

Na t y m t le odbywa się Jstny 

a program 

K f f l « ' " O " * nac lona lŁw, 

"5 mT " 'emioM.h r a '»e szkolenie i»mł 

saboi głupoty 
w k tó r ym skądinąd nawet inteligentni 
ludzie biorą opętańczy udział. Na nic 
nie zdadzą się wypowiedz i nauki, na 
nic opinie wyb i tnych antropologów, 
grzebiących się latami w zagadnieniu 
rasy. Endek w ie swoje. Święcą się tu­
taj t r yumfy psychologizowania wedug 
zasady „na dwoje babka w r ó ż y ł a " oraz 
niesłychane w y n i k i pyt la językowego, 
k tóre normalnego człowieka rozśmie­
szają choćby następującym humorysty­
cznym chwytem logicznym: mówiąc z 
wie lką pompą o charakterze rasy, an­
tysemita dodaje wszystk ie złe w łasno - . , 
ści wszystk ich napotkanych Żydów I su i wygodną odpowiedź: 
mę tę nazywa charakterem rasy, następ | 

„to so wyfofki" 

nie bez żenady odwraca broń 1 z cha­
rakteru rasy wnioskuje o charakterze 
osobnika. Bardzo ciekawe rozumowa­
nie, ale stokroć ciekawsza Jest konsek­
wencja, jaka p łyn ie z naczelne! teori i 
antysemickiej, która neguje wartość w y 
chowania przez bezapelacyjne tw ier ­
dzenie, że „ Ż y d zawsze Żydem zosta­
nie". Jeśli to Jest prawda, w takim ra­
zie drzyjcie o endecy, albowiem w w a ­
szym obozie roi się od l icznych, zama­
skowanych zdrajców, obrzezanych W a l 
lenrodów, k ipiących nadzieją 1 żądzą 
zemsty! Ale w y macie na to gotową i 

° t a O U N [ D i ™ l t t o « c L podziwu 
Przedstawia chyba w4ęk 

To operowanie wy ją tkami jest wygod ­
ną ucieczką od poważnego 1 owocnego 
myślenia. Jakże smutno musza sie czuć 
w waszym obozie te wy ją tk i , k tóre w 
egoistycznej walce o prawo przynależ­
ności do kultury, polskiej plwata „wa t -

lenrodyzmem k r w i " na swoich wczoraj 
szych wspó łwyznawców. Żyd asymihi 
jacy się z polskością zawsze będzie dla 
narodowców podejrzany nawet w ich 
własnyni obozie, a c t ó dopjer° w 
pr -zec^nym. A w Rafflłętae fczefea, że 

si łków 1 uwagi na nieprzyjaciela z ze­
wnątrz i wewnąt rz jest p ięknym pre­
zentem dla obronności kra ju, uczynio­
nym z całą beztroską i bezmyślnością 
przez antysemitów. Wys ta rczy p rzy j ­
rzeć się pewnym dyskretnym pracom 
Niemiec, k tórzy jak wiadomo, nic nie 
robią coby nie miało głębszego sensu, 
aby poważnie się zaniepokoić. 

W C Z Y I M INTERESIE LEŻY T W O ­
RZENIE I POGŁĘBIANIE ANTAGO­
N I Z M Ó W N A R O D O W O Ś C I O W Y C H 
W PRZYSZŁEJ Z M O B I L I Z O W A N E J 

A R M I I POLSKIEJ? 
W publikacjach niemieckich coraz w ię ­
cej znajdujemy ob jawów nadmiernego 
zainteresowania zagadnieniem mniejszo 
śc iowym w Polsce. Świeżo „gości ła" u 
nas przez nikogo njezapraszana ekipa 
młodych uczonych z Berl ina, władająca 
świetnie językiem polskim, która pisała 
prace naukowe o antysemityzmie w 
Polsce. Skąd takie nagłe zainteresowa­
nie Żydami (zwłaszcza polskimi), skoro 
wykreś l i ło się ich raz na zawsze z ży­
cia własnego państwa? Chyba nie na 
skutek troski o rozwój i potęgę nasze­
go k ra ju ! Zainteresować sie t ym ich za­
interesowaniem powinny u nas właści ­
we czynnik i , t ym bardziej jeśli uprzy-
tomnimy sobie, Jak sprawnie i jakimi 
wypracowanymi metodami naukowymi 
pracuje 

„maszynka" 
p. dr. Goebbelsa 

która niewątpl iwie w wypadku w o j n y 
pokaże co umie... na terenie Polski . 

Aby dalej nie poruszać rzeczy bez­
płodnie drażniących i nie babrać się w 
mętnościach psychologiczno . historio­
zoficznych, należy bezwzględnie upro 
śclć zagadnienie antysemityzmu po l in i i 
otrzymania realnej, pozy tywne j odpo­
wiedzi na zasadnicze py ian ie : czy w o l ­
no w przysz łych w ie lk ich 1 k r w a w y c h 
zmaganiach, k tó rych wybuch nie od nas 
zależy, osłabiać nasz i tak katastrofalny 
stosunek 1:8 przez dobrowolne pozba­
wienie się około 400.000 żołnierzy, choć 
by nawe: jakościowo nie dorównywa l i 

CM£ na str. 8-ej). 
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Antysemityzm—akcją 
antypaństwową 

(DOKOŃCZENIE), 
rdzennym Polakom? Czy koniecznie 
mamy stawiać na bohaterska śmierć, 
pocieszając sie niemoralnie, że „choć 
państwo upadnie, naród polski jednak 
nie zginie", niż chciwie i zachłannie w y ­
zysk iwać i potęgować każda szanse 
zwyc ięs twa? Wpatrzeni w wielkość ce­
lu, realnie dążyć musimy do niego, nie 
dając się powodować uczuciu obcości 
obyczajowej , wst rę tu do pejsów, Jar-
mułk i i ohydnego żargonu, kaleczącego 
uszy polskie. Dla tego też 
NIE W O L N O N A M SIĘ W Y R Z E C ANI 

JEDNEGO ŻYDA 
choćby nawet nieżyczl iwie nastrojone­
go w momencie w ie lk ich zmagań przy­
szłości. 

Sątd w y p ł y w a jasna I obowiązująca 
konsekwencja: 1) że żołnierz ten musi 
być lojalnie nastrojony do państwa, 2) 
że w duszy jego musi być wytęp iony 
uraz antypaństwowoścl drogą wycho­
wania państwowego, k tóremu antysemi­
t yzm rzuca k łody pod nogi. Nie w ierzyć 
w osiągnięcie tego celu znaczy nie w ie ­
rzyć w potęgę wychowan ia . Ale w tej 
szczepieniem bakcyla państwowości pol 
przyszłe j akcji wychowawcze j nad za-
skiej w k r e w żydowską trzeba przede 
wszys tk im pamiętać o podstawowej za­
sadzie pedagogicznej: 
ŻYD P O L S K I MUSI NAJP IERW OD­

ZYSKAĆ GODNOŚĆ C Z Ł O W I E K A 
którą endecy próbowal i stłamslć pięścią 
1 oszczerstwem, a później dopiero w o l ­
no stawiać mi i wymagania lojalności 
wobec państwa. , 

Konkretyzując powyższe, Jeszcze 
raz należy stwierdzić, że nie wolna w o ­
la nasza determinuje pol i tykę mniejszo­
ściową, ale twarde warunk i zewnętrzne 
— groza bl iskiej wa l k i na śmierć i ży ­
cie z jednym lub dwoma sąsiadami. Nie 
pomogą tu żadne wn i k l iwe badania na 
temat co Żydzi wnieśl i a czego nie wn ie 
śii do ku l tury europejskiej, oraz czy ta­
ka czy „n i jaka" ich kul tura. Nie czas 
na uczone próżnowanie: ani na mdłe 
w y w o d y niczem nie umotywowanego 
f l iosemityzmu, ani na obłędne zachły­
śnięcie się pseudonaukowym antysemi­
tyzmem. • 

W naszych warunkach geopolitycz­
nych i ludnościowych antysemityzm 
Jest swego rodzaju daltonlzmem obron­
nym, k tó ry na tle zbliżającej sie wo jny 
staje się już wprost antypaństwowośclą. 
I to trzeba sobie śmiało i do końca po­
wiedzieć. 

Zakazane lekarstwa 
Lekospis będzie zniesiony 

Jak wiadomo, w ubezpieczakri spo­
łecznej istnieje t. zw. lekospis t. j . ogra­
niczony spis. lekarstw, jak ie zapisywać 
mogą lekarze ubezpieczonym. Lekospis 
ten już k i l kakro tn ie by ł przedmiotem 
dyskusji w izbie lekarskiej i związku le­
karzy, ponieważ przekraczanie go po­
woduje p rzykre konsekwencje dla leka­
rza, a z drugiej strony często zdarzają 
się wypadki , gdy dla, uleczenia jakiejś 
dolegliwości trzeba zastosować lek lub 
pieparat , nieobjęty"spisem. 

Obecnie, jak nas informują, na wnio­
sek łódzkiej izby lekarskiej, sprawa ta 
będzie przedmiotem obrad naczelnej ra­
dy lekarskiej w Polsce, k tó ra wysto­
suje do ministerstwa opieki społecznej 
postulat nickrępowania lekarzy w do­
borze środków leczniczych dla ubezpie­
czonych, (i) L 
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U/ydawnlctwo „REPUBLIKA" 
Sp. z ogr. odp. 

A d m i n i s t r a c j a w W a r s z a w i e 

ul. Wierzbowa 11, tel. 310-18 

Proces Pędraka w tząstochoP 
„Dziennik Ludowy", nawiązując do 

rozpoczynającego się dziś procesu Pę­
draka w Częstochowie, przytacza dłu­
gą listę zbrodni, popełnionych w ciągu 
ostatniego okresu zarówno na ws i jak w 
mieście — czyni następujące uwagi: 

„Gdy socjolog, prawnik, psycholog, 
moralista i uczciwy dziennikarz będą 
rozważali przytoczone 1 inne zbrodnie, 
każdy z mich inaczej oświet l i tę zaiste 
smutną „wiązankę". Jeden będzie pod­

kreślał ubóstwo i nędzę w Polsce, k tó re 
pchają do zbrodni. Drugi — niski po­
ziom oświaty. Trzeci — brak więz i spo­
łecznej i rozluźnienie moralne. Inny 
znów — zanik religijności i uczuć ro­
dzinnych. Znajdzie się również i tak i , 
k tó ry napisze, że w ludziach t k w i jesz­
cze i nadal bestia, k tóra kieruje ich czy 
nami, 

Nie znajdzie się chyba nikt , k tóryby 
chciał głosić krucjatę przeciw chłopom, 

'Jydzień Jttorza w £odxi 

Zdjęcie przedstawia fragment deiilady samoch odów - okrętów na Placu Wolności. Defiladę 
przyjmują: p. wojewoda Hauke-Nowalc I dowódca O. K. IV generał Langner na stopniach 

przed wejściem do gmachu magistratu. 

Ukarani demonstranci endeccy 
Sąd s ta rośc ińsk i s k a z a ł 8 osób na 1 mies iąc 

o r a z 1 k o b i e t ę na 3 m i e s i ą c e a r e s z t u 

Jak wiadomo, w niedzielę, o d h y f sie 
w sali Fi lharmonii wielki wiec, zwołany 
przez zarząd okręgowy Federacji Po l ­
skich Zw iązków Obrońców Ojczyzny, 
w sprawie przesunięcia prochów Wie l ­
kiego Marszalka z jednej k r y p t y do dru­
giej przez Ks. Metropol i tę Sapiehę. 

Bezpośrednio po zakończeniu wiecu 
drobne grupki członków Stronnictwa 
Narodowego zamierzały zorganizować 
kontrdemonstrację, przed salą Fi lharmo­
nii , a później na ul . P io t rkowsk ie j . De­
monstranci zostali natychmiast rozpro­
szeni przez policję, p rzy czym ośmiu z 

nich, najbardziej agresywnych, policja 
zatrzymała. 

Wczora j stanęli oni przed sądem sta­
rościńskim. 

Mar ia •Witczak. Janina Ostrowska, 
Zofia Kwia tkowska, Helena War ta l , 
W ładys ław Mi lewsk i , Józef Szkop, Ed­
ward Stodowicz i Stanisław Borzę-
kowski — wszyscy członkowie Stron­
nictwa Narodowego, — skazani zostali 
na 1 miesiąc aresztu każdy. Poza t y m 
niejaka Slażyńska, która usi łowała 
wprowadzić w błąd władze przez poda­
nie fałszywego nazwiska, skazana zo­
stała na 3 mics. aresztu 
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6.15—6.18: Pieśń „Kiedy ranne wstają zorze'. 

6.18—6.38; Gimnastyka. 6.38—7.00: Muzyka (pl,). 
7,00—7.10 Dziennik poranny. 7.10—8.00 Muzy­
ka — płyty. 8.00—11.30 Przerwa. 1130—11.57 
Król Karol I I w drodze powrotnej do Rumunii. 
Transmisja z uroczwstego pożegnania na Dworcu 

w Krakowie. 
11.57—12.03 Sygnał czasu z Warszawy. Hejnat 

z Krakowa. 
12.03—12.15 Dziennik południowy. 12 15—12.20 
Program na dzisiaj. 12.20—12.25 Parę, informacyj. 
12.25—13.00 Orkiestra rozrywkowa pod dyr 
Bronisława Nagujewskiego (z Łodzi na wszyst­
kie rozgłośnie P. R.). 13.00—13.55 Przerwa. — 
13.55—14 30. Arie operowe — płyty. 
14.30—15,42. Koncert Życzeń. 
15 42—15.45. Łódzkie wiadomości giełdowe. 
15.45—16.00. Wiadomości gospodarcze. 
16 00—16.15. Bajki Kiplimga — recytuje Mariusz 

Maszyński. Audycja dla dzieci. 
16.15—16.45. Chór Pracowników Kolejowych ,,Sy 

rena" we Lwowie pod dyr. Rylinga (ze 
Lwowa). 

16.45—17.00 ,,Witaminowy dzień" — gawęda — 
wygłosi Zofia Wojciechowska [z Poznania). 

17.00—17.50. Odpust i kiermasz w Budzjsławiu 
(transm. regionalna z Wilna). 

17.50—18 00. Poradnik sportowy. 
18.00—18.15. „Aktualności" — „Przysługa mimo 

woli" — pogadanka Zygmunta Wawrzonow-
skiego. 

18.15—18.45. Audycja wymienna z płyt do Kra­
kowa i Katowic p. t. ,,Słuchamy seansu fil­
mowego" w opracowaniu Zdzisława Kunst-
niar.a j Jerzego Sulikowskiego. Płyty z fil­
mów rysunkowych Disney a oraz filmów ta­
necznych Freda Astaire i Ginger Robert. 

18.45—18.50: Wiadomości sportowe lokalne. 
18.50—19.00: Pogadanka aktualna. 
19,00—19.40. Powszechny Teatr Wyobraźni — 

skiego i Adama Ruczki p. t „Dzieło jedno 
ści | zgody" (W rocznicę Unii Lubelskiej). 
Reżyseria Antoniego Bohdziewicza. 

19.40—19.50. Pogadanka aktualna. 
19.50—20.00: Wiadomości sportowe ogólne. 
20.00—20.45. Koncert muzyki lekkiej w wykona­

niu Orkiestdy Rozgłośni Poznańskiej pod 
dyr. Ferdynanda Kowalika i Hanny Horskiej 
— piosenki (z Poznania). 

20.45—20.55 Dziennik wieczorny. 
20.55—2105. „Hygiena naszych ogródków w 

mieście" — pogadankę wygłosi dr. Konstan­
ty Strawiński, 

21.05—21.45. Muzyka taneczna w wykonaniu 
Orkiestry Rozgłośni Poznańskiej pod dyr. F. 
Kowalika (z Poznania). 

21 45—22.00. „Ostatnie zwycięstwo" — fragment 
z powieści Antoniego Ferdynanda Ossen-
dowskjego — recytuje Antoni Piekarski — 
(z Torunia). 

22.00—22.50. Koncert solistów. Wykonawcy: — 
Janina Hupertowa (m. sopran), Tadeusz 
Ljfan — wiolonczela. 

22.50 — 23.00: Ostatnie wiadomość) dziennika 
wieczornego, komunikat meteorologiczny i 
przegląd prasy. 

23.00—23.30 Koncert z okazji „Tygodnia Mo­
rza" — w wykonaniu orkiestry salonowej z 
udziałem Eugeniusza Szumpicha (tenor). ,— 
Transm. z kaw. „Europejskiej" w Lodzi. 

AUDYCJE ZAGRANICZNE. 
19.05 RYGA. Koncert symfoniczny. 
20.05 PRAGA. Przedstawienie galowe z Teatru 

Narodowego. 
20.10 KRÓLEWIEC. „Madame Butterlly" — ope-

ra Puccinlego. 
20.30 STRASBURG. „Pielgrzymka róży" — le­

genda muzyczna Schumanna. 
20.30 WIEŻA EIFFLA. „Gosse de Roche" — 

operetka Yva|nn. 
21.00 RADIO PARIS. Muzyka dwufortepianowa. 

POJAWIŁY SIĘ NAS.I.ADOy NICTWA BEZWARTOSClO Ł̂-ABY OTRZYMAĆ ZNAHOW* PRAWDZIWY PROblCH JAf°*!>?\ NALEŻY 

• • • • • • • • • • • • • • • • • • • • • • • ^ .1 

dlatego, że się mordują na o d PV jf 
na zefljnwach taneczmych, kto 
woływał do wojny z Pawlakaio1 

że na Krochmalnej ciężko P o b ' , ' f 
żera, k tó ryby mobil izował cjj Lo,'' 
pogromu handlarzy Polaków, «^. V 
na Grójeckiej pobi ła się strąga11'.^,) 
chłopem. N ik t nie będzie n a ^ c ^ ^ 
boitników, by zaprzysięgli k r W , V f r 
stę chłopom w koloni i Deks« c j j,i 
chłopi pobi l i się z robotnikami- 1

 f J # 
mo nik t nie będzie mob i l i z ° w e

8 ł V v °f 
ków żydowskich, by wzięl i l * 1 ^ ffl 
wet na żydowskich handlarz& c D 

za śmierć Zelmana Szyfberfi 8 ' ^ b*'' 
Gdyby się tacy znaleźb. | / 

względnie osadzonoby ich V. cjicfil|f 

nie mówiąc o konsekwencjach r 
cenzuralnych. .„je f 

Gdy jednak Żyd Pędrak 
laka Barana, gdy smarkacz ZV<> , f i 1 

bowski morduje Kędziora, gdy ^ ' 
kielewicz morduje Polaka B u ' a B

z , 
już nie jest zwyk ła zbrodnia* f B l . 
kryminalny wyoadek, od który & m 
w pismach. Takie wypadki #^Ltfl 
sie do rozmiarów wojen « n ^ r jako * 
takich morderstw używa się 1 

skoczni do wa lk i politycznej. 0 

Jut ro w Częstochowie r c W 

się nroces Pędraka. , _ lĄ 
Gdyby Pędrak nie był Ż Y d e * c 

stwo to napewno utonęłoby y,10 

nych zabójstw, jakie c o d z i c n 

się w Polsce". 
A le Pędrak to Żyd jego » % j 

została wyzyskana przez ° e ^ / l 
oenerowsko-endcoką w sposób 
my.... 

Jut ro podamy obszerne sPr, p. v 
nie z procesu Pędraka, zabójcY ' 
rana. 

Z powodu zgonu «• 11>-
J Ó Z E F P K O R L t Ń P ^ T f F J ' 

PREZESA I ZAŁOŻYCIELA K& %io*' 
wyrażamy głębokie współczucie Jr» 
Tomaszowskiej Fabryki Sztuczn" 
waoiu. 0 
Kierownictwo Podokręgu Toinas*0 

Ł. O. Z. P. N 

TEATR LETNI W PARKU STA jtfjjg 
Dziś i codziennie o godzinie. jjj, z<iffi* 

zasłużone oklaski zbierają: Chojna TFI . ( 
ska, Łęcka. Skrzydtowska, Tymo* 8*,, RS 
ski, Kondrat, Winawer i Szletyńs*' y m» 
bawnej farsie Feydeau „Dudek"-

TEATR LETNI / 
przy u). Piotrkowskiej.*., 

Podobnie jak w Warszawie s,l |fljcr; tjSjJ 
szawska farsa Dobrzańskiego .^b'* j 1 ! , -
wej Madaskaru" w wybornej pr j S JIIKJ^K i 
Tuwima z miejsca zyskała ogromny ^\i"-sd 
nież i w Łodzi „Żołnierz królowe) . »• J 
ru" grany jest codziennie o godz- pi^gK 
Mrozińskim, Ankwicz, Dąbrowska. 
Skwarską, Sykulską, Modrzcńskj^ V_ 
czem, Korwinem i reżyserem s z t u „ p A p 
wiczem w rolach głównych. CenV *jt?-

„CYRULIK WARSZAWSKI" w

 kX 
MONII. oftfj 

Jutro w piątek, dnia 2 lipca B R ^ C I Ł ; ' 0:'( 

wiecz. ukażą' się na scenie Filhaf'^e^i 
Andrzejewska, Śtefcia Górska. , 
Ludwik Lawiński w przebojowej 
łem „Frontem do radości" w 16 0 , V 
Tuwima, Hcmara i Minkewicza, j 

Przy fortepianie Leon Boruński, ^ ĵĘ 
kursu im. Chopina w Wnrszawie p 3II', 

Występy „Cyrulikn WarszawsWJjlj^.r 
się jedynie jeszcze 2 dni w sobole, g { 
b. r. V w niedzielę, dnia 4 lipca W-
wiecz. f 

Bilety do nabycia w kasie Filn"1 . U 
* • * ' l a 

W występach „Cyrulika" wcim' qp 
1 znakomita tancerka Stefania 

C S 2 a w 

% \ r°zr 
<ch e , , e r a 

lo «v Posłej 

Oh p r a c 

w ? " J . ; 

& W 

% V4 '- że 

Sb r °b 

Sir - a g 

"'Ośoj 

* fi*. 

Clt 
I 

ZA 

S i r * 

lej?1^ li 

$ $ orni 

ft51 

W z 

solistka tego teatru. ci?ł̂  
WYSTĘPY SOKOŁOWSKIEJ \y JA 

SKIEGO ODŁOŻONE- ^ f i 
Wobec niepogody w dniu wczj , r 

wjedziane występy w parku H e 1 ^ 4 
Sokołowskiej | Ludwika Sempoli"sK 

były się. ^ 
O nowym terminie nastąpił 

MfBNft 

LIFT 



„ R E P U B L I K A " nr. 178, Czwartek, 1 lipca 1937 r. 

wie 
Si* 
a. 
we. 
is:<U 

i w 
? e c i w w s p ó ł p r a c y z M o s k w ą . - W o b r o n i e d e m o k r a c j i 

W o l n o ś c i , — D e p . J o u h a u x o s y t u a c j i w H i s z p a n i i 

i i 

S3< 
a 

po 

w 

sta 
r g * ,„ ^'i 
i i i , » V | 

crdui^ 
z 

30 czerwca^ 
W a r t e i i • w s a l i Zw iązku Kolejarzy 

5»yża RLTQ
 p r z y ulicy Czerwonego 

% tei,M^0CZĘ,A s i e doroczna sesja 
Sch^? 1 "? 1 międzynarodówki k ła-
S przvh . 6 w Z a w o d o w y c h . Na se-
^n t U ! a V. y , ° P°nad 80 delegatów, r e -

h b , i s k o 3 0 k r a i ó w . z prze­
j e DoJi międzynarodówki r 0 b o t -
>Sir W a l ! ' 1 d o Parlamentu angielskte-

^ąc y t l7JJ!* rem Citr lnem, 1 p r Z e w o d -
CeraCji ' r ' r a ncusk le j generalnej konfe-

°l>ra5v ' d e P u t ° w a n y m Touhaux. 
J r °dó w u „warszawskiej sesji między-
S W k U - • o t n i c z e 3 wzbudz i ły w ie l -<S*<I J, e n i e z uwagi na dwie za-

r a t l mah W e ' k t ó r e w toku tych 
..Jedną z 7 f z d e c y d o w a n e . 
I l^narodT i - 0 s Prawa przyjęcia do 
S c h , i ó v v k i robotniczej amery-
7 anych , ą z k ó w zawodowych, zgru-

l 1 1 °f Lah. 1 z w - American Fcdera-
J -Wiata fok ° r a z ustosunkowania sie 
h i ^ W z y n a r n 0 ^ " 1 " 6 5 0 ' zgrupowanego 
! > n l i y ^ ^ w c e , do wypadków w 
£ * * z a ^ •

e k a v v i e n l e wzbudzi ło ró-

iii
 6 v v k

l r nk r ! l
l e

.
n i e stosunku międzyna-

?,M*ynaroT n ! C Z e J d o komunistycznej 
L c h W M« . k l zw iązków zawodo-

czy im. Sekretariat międzynarodówki 
robotniczej 

nie przewiduje obecnie możl iwości 
nawiązania współpracy z Moskwą. 
Omawiając zagadnienia pol i tyczne 

wskazał Sir Ci t r ine na stałe niebezpie­
czeństwo wojny , istniejące w związku 
z sytuacją w Hiszpanii. Mówca w os­
t r ych słowach skwa l i i l kowa ł działanie 
reżymu faszystowskiego na terenie H i ­
szpanii wskazując, że klasa robotnicza, 
wsparta o siłę demokracji światowej , 
nie pozwol i na narzucenie narodowi 
hiszpańskiemu obcego jego pragnieniu 
ustroju faszystowskiego. Również Fran 
cja i Angl ia, jako dwie ostoje demokra 
cji zachodnio - europejskiej, nie pozwo­
lą nigdy na to, aby państwa, rządzone 
w sposób faszystowski, narzucały przy 
użyciu s i ły zbrojnej ustrój faszystowski 
narodowi , k tó ry chce żyć w poszano­
waniu wolności i demokracj i . T y m sta­
nowiskiem Francj i i Angli i t łumaczyć 

należy zbrojenia t ych państw bardzo w 
ostatnich czasach wydatne mimo, l i de­
mokratyczne rządy tych państw w za­
sadzie są zwolennikami rozbrojenia. 
Atak i państw faszystowskich zmuszają 
je jednak do dzialanfa wb rew s w y m 
podstawowym zasadom. 

W imieniu organizacyj socjalistycz-

P. Prezydentowa 
Mościcka odznaczona 
orderem „Pour Ie m e n t e " 

W A R S Z A W A , 30 czerwca. 
(PAT). J . K. Mość k ró l Karo l I I do­

ręczył przed wyjazdem z Warszawy 
P. Prezydentowej Mościckiej odznakę 
wysokiego orderu rumuńskiego „Pou r 
Ie mer i te" . 

W czasie pobytu króla Karola r u ­
muńskiego w Biedrusku odznaczony zo 
stał wie lką wstęgą korony rumuńskie] 
wojewoda poznański, Maruszewski . 

Ponadto odznaczonych zostało 10 
oficerów i 2 podoficerów pułku, którego 
szefem został k ró l Karol I I . 

nych i k lasowych związków zawodo­
w y c h polskich powita ł sesje b. poseł 
Kwapiński , a w imieniu Międzynaro­
dówk i Socjalistycznej b. poseł Niedział­
kowsk i . 

Dalsze przemówienie wyg łos i ł depu­
towany jouhaux, wskazując przede p o l s k a s p ł a c a w H o l a n d i i 
wszystMm na groźbę wo jny , istniejącą * \ . . . . . 
w związku z sytuacją w Hiszpanii i l - - w - d ł u 9 r S l j E f a w y 
wzywa jąc klasę robotnicza do czujno- Haga, 30 czerwca 
ścl. Resztę pierwszego dnia obrad za - ' (PAT) Poseł R. P. w Hadze wręczy ł 
jęła dyskusja nad sprawozdaniami ad- nclcnderskicmu minist rowi spraw za-
ministracyjnymi sekretariatu Miedżyna- granicznych, dyr . Col i jnowi . czek nu 27 
rodówki Zawodowej . Obrady pot rwa- cysięcy guldenów holenderskich, która 

ja do soboty w południe. 

Ima- - | 
ł o r v C j L V 

C , ' r o * P C l 

len • Ł y r y S j ? . 0 1 z a wy ją tk iem delega-
Bu,aK J '""ero f a ń s k i e j , k tóra p r z y b y w a do-

Ameryka ctice powstrzymać wyścig z forep 
Wspólna deklaracja prez. R o o s ? v : l t 3 i vsn Zeelanda 

Waszyngton, 30 czerwca. k ra jów dokonano przeglądu spraw, do-
(PAT) Prezydent Roosevclt i pre- tyczących trudności gospodarczych i 

mier belgi jski, van Zeeland, ogłosil i na- t rwania wyśc igu zbrojeń, co wywo łu j e 
stępującą wspólną deklaracje. {niepokój wszystk ich narodów. 

„Prezydent Stanów Zjednoczonych | Wyn i k i em tych rozmów jest. w ra-1 
i premier belgijski mieli sposobność zba mach tradycyjnej pol i tyk i amerykan- ' 
dać funkcjonowanie układu handlowego ] skiej, to, że Stany Zjednoczone zamie-
między obu krajami oraz zarządzenia w j rzają współpracować we wspólnym 

' e j ket?- Ł e w ciao-ii i i , " I c e ' u współpracy i stabil izacji w dzie- dziele odbudowy handlu ndędzynarodo-
5 V r a d y sten i ' • U T °, . i d z i n i e walu towej , w które j oba rządy są wego, w rozwiązaniu zagadnień walu-
1W. r 0 b ó t « i i . f _ n e r a l n e - 1 w Londynie j z a i n t e r e s o w a n e łącznie z . ! : i nvmi rząda- towych 1 poszukiwaniu porozumienia 

ob 
Sir Wa,tU d z i s i e J s z e m u przewodni­
k u « c i t r i n e , k tó ry otwiera-

we 
z'e w 

Przemówienie. Mówca 
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jejfo, 
de0 

,osób 

;óicV ś ' 

KS. »ŁJ 
ucie 

C ^ b a " 1 1 s ą d z i ' 2 0 d o przyszłego j powiększając liczbę zz 
dii^ ° % i ^ Z ł o n k o w osiągnie 20 jp i l io - j p rawią jąć stopę życ i 
sz«v s l a n n?' t e n sposób osiągnięty bę-

v ro ?b , s o »a lny z okresu najwlęk-
m ^KNL u międzynarodówki , 
koi?? Ł o t n 6 w » S i r Ci tr ine zagad-
ca M o » A r a r c z e wskazując, że acz-
\L * *WW? a s y t l , a c j a gospodarcza w 
duk? h rot6* u l e 8 l a poprawie i k r zy -

mi. W y n i k i tych badań b y ł y zadawał- dzięki któremu ciężary 1 nlebezpieczeu 
niające. Wykaza ł y one wyraźnie, iż oba stwa zbrojeń będą mogły być zreduko 
kraje mogą rozwijać wzajemny handel 'wane, względnie w podrw iwan iu me-

' tody, dzięki k tóre j zastosowanie zbro­
jeń będzie mogło być uregulowane. 

Wśród zasad, rozpatrywanych w 
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, e wzrastające, to jed-

cecl f c z a n n , y c h k r a 3 a c h sytuacja go-
Q c'iarak, s t a i e n a d a l b a r d z o z , a -
"ie 1 &o&DnH! , e r y s t y c z n a światowej sy-
1 ohh u t ny ^ r c z , e j i e s t fakt niezmier-
s'a , n i l M 0 wzrostu produkcj i 
\1 t y r n ? b e z r ° b o t n y c h wz ra -
V j H ą r ^ l e rzeczy przed między-

praw ia to^yS j^es*^*E towa w obu kra­
jach, nie zakłócając "•organizacji swej 
produkcj i . 

Jest to przyk ładem tego, co można 
zrobić, gdy nie Istnieje obawa konf l ik­
tu i nie ma zamiarów agresywnych. Te­
go rodzaju układy s łuży ły i służyć będą 
jako k ierowniczy mechanizm systemów 
wa lu towych nie ty l ko 6 kra jów uczest­
n ików układu, lecz i reszty świata. 

Poza stosunkami wzajemnymi obu 

to kwota przedstawia dalszą spłatę za­
ciągniętego przez rząd polski w Holan-
jd i i dlfcgn t. zw. „ re l je fowego". 

N o w y n a c z e l n i k w y d z i a ł u 

s p o ł . - p o h t . 

w min. spraw wewnętrznych 
Warszawa, 30 czerwca. 

(PAT) Minister spraw wewnęt rz -
. j nych rnianował naczelnikiem wydz ia łu 

społeczno - politycznego w minister­
stwie p. Mieczysława Skalskiego, ostat­
nio szefa wydzia łu ogólnego dyrekcj i 
państwowego monopolu spirytusowego, 
delegowanego do ministerstwa skarbu. 

H o r d p o l i t y c z n y w S o w i e t a c h 

Moskwa, 30 czerwca. 
!?AT) We wsi Dżamtjarowka, w ob-

w.idzie moskiewskim, zamordowana 
zoiui ia vi vstrza;cm Z :&W v.'e: :t komu-
:l !- t l- .3 ! 'vchaiewa, c i l onek W C I K u " 

programie przy ję tym przez republiki basżkirskiej republ iki autonomicznej o-
amerykańskie, podkreślamy następują.- r a z c z , o n e , i { najwyższego sądu republ ik i 
ce: konieczność wychowania narodów j baszkirskiej. Mordercą był podobno 
w duchu pokoju, a ich rzędów na d ro - , i i W r ó g i u d u " . 

mczą stają nowe po-
d o C l t r f " c n i a . 

PRJE, Podał następnie do w la -
i t ó J z a R a . ^ ! ^ wypadków zw iąza- , 
i y "a r 0 t i A ' u ? l l 3 e m nawiązania przez ; 

•a ' k r ^ robotniczą spółpracy 
" h w

d ? ^ y c ^ I " H n stycznych związków 

K A R P I Ń S K I E G O 

jest . 
nieodzownym 
środkiem do 
pielęgnowania 
ciała a w szcze­
gólności nóg. 

" e i ^ l ą l o n k ń i ^ s k w l e . Zgodnie z 
rok S k , e j S e s J i r a d y Kcneral-

}HŁ k u 193K ' z,wrócono sie w paź-
r. do M o s k w y z propo-

""'srencji wspólnej, na 
zagadnienie unif ika-
CZy też 'wspó łpracy . ' Dziesiąta runda" niUcizyńarodowego turnieju' go 'partnera do poddania się. Apsenieks zdobył 

dze wiodr.ee] do pokoju, rozszerzenie i 
wierne przestrzeganie układów nokojo-
w y c h , poszukiwanie pol i tyk i handlowej, 
stwarzającej pokojowe interesy handlo­
we pomiędzy narodami. 

Niezależnie od tej wspólnej deklara­
cji prezydent Roosevelt podał prasie na­
stępujący komentarz: . .Rozmowy nasze 
by ł y owocne. Jestem bardzo szczęśli­
w y z w i z y t y van Zeelanda i jego poby­
tu w Ameryce, k tó ry wzmocni ł uczucie 
podziwu, jakie naród amerykański ży ­
w i wobec Belgi i . Van Zeeland zabierać 
z sobą do Europy najbardziej szczere 
życzenia naszego narodu". 

Premier van Zeeland odleciał w to­
warzys tw ie sekretarza stanu Hulla do 
Nowego Jorku skąd odpłynął do Euro­
py. . 

i € f f € i n i l c c i s z a c h c & w o i 

S f r ° 0 n ^ n o o y e z S TURNIEJ SZACHOWY! partii z Ozolsem Izolowanego piona łotysza i ^ l i ' ^ 0 W z 7 c

U J Z a E a d n i ' e n i e u n i W KEMERI I w precyzyjnie rozegranej końcówce zmusił swe 
1 . I . I . • * i - I _ . I _ . I 

^ Mr! DOnn J * , s e k r e t a r l a t miedzyna- \ s i e 0 krok od porazk.. Dawniejszy w « n « ™ - S S 5 L p f t r w ' y Ę 

\ ^ , * « w v ! f 6 Pisemnie zwróc i ł się jeden z najbardziej p o m y s ł o w y c h i kombmą- BOOka. n j a z o s t a ) y 

" » L N i > t 6 n , . D 0 n a w i a l ą c swą p r 0 pOZV- cyjnych TO^ffi^S^^taMffi? wane w pozycjach, rokujących nierozegrana. Z 
aVfi?. . r f i *n8* o b w i e d ź i l ^ f J S M J J S & f f i ? ^ " PoprZedniPo przerwanych partii Flohr. rozstrzy-

D r*Vbr°f y a w k ' n ? a S O c l a l i s t y c z u y ruch 
h A y " a s 
V v a a k 6 w 
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r a ł y »a s l | e

P r a s l e komunistycznej 

^fe n a r odowii IL r a s y s°wieckiej na tę 
4 o d n r

 p r z ylacza się nie-
V* n ^ - i a ' a h S i ? a d l a ruchu zawodo-
i H ł f i C h w n i

 a R i t a t ° r ó w komuno 
l N > y ci n

P

r°, S Z C z^olnych krajach., 
i N b ^ c z n ^ J ^ e d o s t a l ą c sie na teren! 

fee^lująCi' / -w iazków zawodo- ' SL en tóiważyć , c h s i , e - d z i a -
U'h„ <6. ^ y S O b na S7knrło H o c . r n . 

wat sobie drogę do zwycięstwa. 
i Keres, gran gm. 

tym razem bez zapału i po szybkiej zamianie] Stan czołowej grupy turnieju po 10 run-
ciężkimi figurami w gambicie hetmańskim zgo-'dach: Reshewski 8 i pól p„ Alechin i Flohr po 
dzili się w 20 posunięciu na nierozegrana. W, 7 p., Petrow i Stciner po 6 i pól (1) p., Apsc 
najlepszym swom stylu pokonał Flohr mistrza nieks i Keres po 6 p., dr Tartakower 5 i pól p„ 
łotewskiego Feigina. Mistrz Czechosłowacji za- Fine 5 p. 
stosował swój ulubiony system blokowania W 11 rundzie nie przewiduje się sensacyj-
przeciwnika, który wkrótce znalazł się w bez- nych spotkań. M. inn. grają Stahlberg z drem 
nadziejnej sytuacji. Alechinem, dr Tartakower z Landauem i Pe-

B. mistrz świata, dr Alechin wykorzystał w trow z Steinerem. 

K u r a t o r G ^ e m s k i n i e w r ó c i 

Warszawa, 30 czerwca. 
(PAT) Jak nas informują, minister 

W . R. i O. P. prof, dr. Wojciech Święto-
s-łŁ-vski udzieli ł ur lopu p. Jerzemu Ga-
demskiemu, kuratorowi okręgu szkolne 
go lwowskiego. 

P. Gadomski po urlopie nie powróci 
na dotychczasowe stanowisko. 

C z y ż o n a r o z s t r z e l a n e g o 

P u t n y 

ostedii się z dziećmi na Litwie? 
Królewiec, 30 czerwca. 

(PAT) Z Kowna dobosza: Pewne ko­
ła na L i tw ie czynią starania, aby żona 
rozstrzelanego Putny wraz z dwojgiem 
dzieci mogła przybyć na L i twę . 

Ojciec Putny pozostawi! na L i tw ie 
majątek, k tó ry przypada obecnie dzie­
ciom jego i żonie. Podobno rzad l i tew­
ski podjął już pewne krok i w tym kie­
runku. 

P. Alfred Dreszer podprokurator Są­
du Okręgowego w Łodzi postanowie­
niem P. Prezydenta Rzeczypospolitej 
mianowany został wiceprokuratorem 
tegoż Sądu. 

P. Wac ław Walk iewicz Wiceproku­
rator Sądu Okręgowego w Raltcmiu po­
stanowieniem P. Ministra Sprawiedl i ­

wości przeniesiony z:sta ł na równorzi ;d-
jne stanowisko .w Prokuraturze Łódzkiej . 

\ V 7 v U O n a s z k o d e klasy ro 
Sa,? n l*Ria r \ s t a n l e rzeczy Sir C i -

% sa

 d o k id f ^ . ^mnn l s t yczne nawo-
* s zcz i r e l ł 0 s c ' r u c h u zawodowego 

> a rzeczywistość prze-

S A L A F I L H A R M O N I I CYRULIK WARSZAWSKI 
Narutowicza 20. telef. 213-84. 

Tylko 3 występy — Piątek 2, Sobota 3 
i Niedziela, 4 lipca o godz. 9-ej wiecz. 

Zespołu Artystów Teptrr 

w przeboinwej rewii w Ifi obrazach pióra Tuwima, Hemara i Minkiewicza p. t. „FRONTRM 
DO RADOŚCI". Udział biorą: Jadzia Andrzejewska,, Stefcla Górska, Stefania Grodzcriska, 
Tadeusz Olsza, Ludwik Lawlński i inni. • - Bilety do nabycia w kasie Filharmonii. 
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Drogi eksportu włókienniczego 
Ameryka Łacińska laho teren polskie; ekspansji handlowej 

Dział gospodarczy 

W naszych planach eksportowych 
coraz poważniejszą pozycje zajmuje A -
meryka Łacińska, k tóra jako rynek zby­
tu towarów polskich posiada duże moż­
l iwości. 

Stosunki handlowe Polski z krajami 
Ameryk i Łacińskiej datują się od k i l ku­
nastu lat, rozwój ich jednak postępuje 
naprzód stosunkowo słabo. Tymczasem 
szereg względów przeważa za koniecz­
nością zaciśnienia tych stosunków, zaś 
wiele okoliczności u łatwia wznowienie 
wymiany między Polską i powyższymi 
krajami. 

Wśród warunków, stwarzających 
podatny grunt dla rozwoju stosunków 
handlowych z Ameryką Środkową i Po­
łudniową wymienić należy następujące: 

1) w krajach amerykańskich posia­
damy dość liczne wychodic two, 

2) w krajach tych wyroby nasze cie­
szą się już dosyć dobrą opinią, 

3) w krajach tych poczyniono już pe­
wną propagandę, 

4) nie mamy konkurencj i całej Euro­
py, lecz ty lko niektórych państw euro­
pejskich, 

5) kraje amerykańskie są bogate w 
najpotrzebniejsze dla nas surowce, jak 
op. wszystkie metale szlachetne, pół­
szlachetne, metaloidy i t.d. (platyna, zło-
to,- srebro, yanadium, miedź, cyna, rtęć 
i t.d.) wszelkie cenne włókna (bawełna, 
manil la, belata, juta i t.d.), kauczuk, cen­
ne rośliny lecznicze, siarka, saletra, 
ąuebracho, owoce, orzechy i nieprzeli­
czone skarby świata roślinnego i zwie­
rzęcego. 

Polska może wywozić do krajów A -
meryk i Łacińskiej wszystko, dosłownie 
wszystko co produkuje, ponieważ w kra 
jach tych przemysł jest jeszcze słabo 
rozwinięty, a jest to przecież 20 państw 
0 100 mil ionach ludności! Manufaktura 
1 galenterja, konfekcja męska i damska, 
(bielizna, ubrania, pończochy, rękawicz­
k i i t.d.). Maszyny, żelazo, stal, wyroby 
blaszane i naczynia emaliowane, meble 
gięte, meble artystyczne, wyroby srebr­
ne i platerowane, papier, tapety, lakiery 
i farby, o łówki i stalówki, chemikalia, 
wódk i , miody i t.d. i t.d. — Nie sposób 
tutaj wyl iczyć wszystko, bo trzebaby 
utworzyć listę złożoną z tysięcy nazw 
różnych ar tykułów. 

Przyczyn dla k tórych Polska tak ma­
ło stosunkowo handluje z krajami Ame­
ryk i Łacińskiej jest dwie po pierwsze 
nieznajomość języka, po drugie zaś 
nieznajomość psychiki tamtejszych im­
porterów. 

Co do znajomości języka hiszpań­
skiego: — Mało k to w Polsce wie, że 
język hiszpański jest drugim językiem 
handlowym na ku l i ziemskiej, że języ­
k iem angielskim mówi 400 mil ionów lu­
dzi, a językiem hiszpańskim — też 400 
mil jonów; — że żaden Angl ik nie napi­
sze do Ameryk i Łacińskiej po angielsku, 
lecz po hiszpańsku, tak samo Francuz, 
Niemiec, Duńczyk, Szwed, Czech i t .d .— 
Wszystk ie te narody, k tóre już przed 
wojną handlowały z Ameryką Łacińską 
wiedzą, że 50 proc. powodzenia jest ko ­
respondencja i wydawnic twa w języku 
hiszpańskim, nie zaś innym. 

Drugim warunkiem powodzenia jest 
znajomość t8mtesjzego kupca — impor­
tera. Importer-połudlniowo - amerykań­
ski jest naogół solidny, lecz w stosunku 
do kupca europejskiego nieufny.—O ile 
kupiec zna firmę i wyroby wtedy z zau­
faniem przesyła zamówienia i ewent. 
akredytywę, o ile nie zna — nie da a-
kredy tywy i nie zapłaci dopóki nie po­
zna towaru i nie odbierze. 

Wzrost zamówień 
s o w i e c k i c h w A n g l i i 

Donoszą z Londynu, że Rosja Sowiecka udzie 
lila przemysłowcom angielskim w mafu zamó­
wień na boisko i milion iuntów szterl|ngów. 
W ciągu pierwszych 5-ciu miesięcy rb. zamó­
wienia wyniosły 9.6 milionów funtów szterlin-
gów, wobec tylko 4 milonów w odpowiednim 
okresie poprzedniego roku. Oznacza to wzrost 
w stosunku do ubiegłego roku o ca 140 proc. 

Zdawien dawna kupiec amerykański J polskimi. — Należy unikać f i rm 
przyzwyczajony je^t, że kupiec europej­
ski przyjeżdża do niego z próbami, ko­
lekcjami i t.d., demonstruje mu, stawia 
cenę, cenę f ix — wtedy otrzymuje za­
mówienie, które następnie nie trudno 
jest zrealizować przy pomocy banków. 
Niezawsze jednak dla eksportera pol­
skiego dobre i wskazane jest uciekać się 
do pomocy banków zagranicznych, gdyż 
są to banki cudzoziemskie, niekoniecz­
nie dobrze dla eksportu polskiego uspo­
sobione, tak samo, jak 'i f i rmy ekspedy­
cyjne. Wrazie użycia pośrednictwa tych 
banków i f i rm kupcy ich krajów napew.-
no będą wiedziel i o warunkach i charak­
terze zawartej tranzakcj i . 

Nakoniec przy eksporcie z Polski do 
krajów południowo - amerykańskich na­
leży wchodzić w kontakt bezpośredni z 
f i rmami rdzennie kra jowymi, t. j . w Ar ­
gentynie — argentyńskimi, w Peru — 
peruwiańskimi i t.d., lub też z firmami 

cudzo­
ziemskich w krajach południowo - ame­
rykańskich, gdyż one napewno na dłuż­
szą metę interesów z Polską robić nie 
zechcą i nie będą. — Zwrócić przytym 
należy uwagę, że bardzo wiele dużych 
f irm europejskich jest równocześnie 
placówkami konsularnymi t. zn. kierują 
interesami tych f i rm Konsulowie honoro 
w i lub handlowi tych państw. 

Niektóre państwa europejskie, jak 
n,p. Niemcy i Czechy mają bardzo dużą 

) sieć konsularną w krajach Łacińskiej 
Ameryk i . Placówki te bardzo wydatnie 
pracują i pilnują interesów handlowych 
swych krajów, wchodzą w skład Izb 
Handlowych i Izb Bilateralnych. Pożą­
dane byłoby aby Polska również bardzo 
wzmocniła i powiększyła k i lkakrotn ie 
ilość swych konsulatów, choćby honoro­
wych w krajach Łacińskiej Ameryk i , 
k tóra istotnie jest bardzo ważnym i in­
teresującym terenem ekspansji polskiej. 

T. O. 

Zbiory bawełna 

określają * 
naniu ^ 

brazyl i jskiej o 100 prec* 
C y f r y zbiorów rolnictwa 

zbiory na 392 .7 / / ton. W P 0 1 " " ' ^ 
r. 1934 oznacza to zwiększenie '' 
tego surowca niemal o 100 pr°Cl 

połowa produkcji przypada na sta 
Paulo. 

isKie 
t o w a r z y s t w o h a n d i o w e 

Polskie Towarzystwo Handlu °( 
pensacyjnego postanowiło zorB*M 

Rumuńsko - Polskie Towarzystw0 

dlowe z siedzibą w Bukareszcie- jj| ^ 
tałem akcy jnym minimum » • 
lei. Towarzystwo to będzie mia f o 

danie przeprowadzenia wymiany 
rowej między Polską a Rumunia. 

Akcjonariuszami Towarzystw 
Polskim Towarzystwem Handlu 
pensacyjneg-o. mają być zainteres0 

| sfery gospodarcze obydwu kra'0-

Kiedy nastąpi reforma świadectw 
p r z e m y s ł o w y c h ? — R e z y g n a c j a z o b n i ż k i s t a w k i \>° 

k o w e j w z a m i a n z a z n i e s i e n i e p a t e n t ó w str} 

wówczas z własnym projektem refor- / t e m na tej tranzakcji nie P o n i ^ ' b p e ^ 
•W- / ty. Natomiast przyniosłaby Ł f 

przesunięcia w rozkładzie f l e * b r o t o * h 

, D O D A T K U 

n l e k t ó r y c h ^ f , ^ ; 

Jak niedawno donosiliśmy, jedną z 
najaktualniejszych spraw, znajdujących 
się na warsztacie pracy Zw . Izb Prze­
mys łowo - Handlowych jest reforma 
świadectw przemysłowych. Sprawa ta 
ruszyła ostatnio z miejsca ze względu 
na to, iż na teren'o samorządu gospo­
darczego doszło do uzgodnienia stano­
wisk odnośnie k ierunku reformy, przy 
czym przewagę uzyskała koncepcja re­
formy szerokiej, polegającej na całko­
w i t y m zniesieniu świadectw "przemy­
s łowych. 

W t ym samym kierunku — jak s ły­
chać — idą również zamierzenia M in . 
Skarbu, które sprawę reformy bada o-
becnie właśnie p°d kątem zupełnego 
skasowania świadectw. Na szersze fo­
rum omawiane zagadnienie wyp łyn ie 

Projekt taki znajduje się już w opra­
cowaniu, trudno jednak jeszcze przesą­
dzać, jaki będzie końcowy efekt tych 
przygotowań ze względu na niesłycha­
ne trudności, na jakie napotyka roz­
wiązanie problemu ekwiwalentu za ska­
sowane w p ł y w y ze świadectw na rzecz 
skarbu państwa i samorządów gospo­
darczych. 

Z niektórych kół gospodarczych w y ­
suwany jest projekt zrzeczenia się na 
rzecz skarbu państwa wzamian za znie­
sienie świadectw — tej 0,1 proc. obro­
tu, o którą od roku 1939 ma być obni­
żona stawka podatku obrotowego. Da­
łoby to skarbowi mniej więcej taką sa­

po feriach letnich, przy czym nie jest I mą sumę, jaką wynoszą w p ł y w y ze 
wykluczone, iż Ministerstwo wystąpi J świadectw przemysłowych,, skarb za­

noszonych z ty tu łu podatku " ^ l a 
go, powodując w n iek tó ry " ' * h .. 
produkcji zwiększenie, w lam ? u , 
miast zmniejszenie świadczeń. ̂  \ 
względu wspomniany P r ° J ł y c h p 

szerokich sferach gospodarce 
ważne zastrzeżenia. 0 

Prace nad reforma ś w i a d e c t * ^ 
rą tempa dopiero po feriach s p r a\v«. 
też będzie można zdać sobie 

ści te będą większe, t ym w ' c

H z e r i i a % 
szanse szybkiego p r zep row 8 0 | c nj;, 
formy, w każdym razie w y ' „a 
ło prawdopodobne, by mOK'a 

w życie od przyszłego roku. 

\%isl° 3io' 

IW fa? 

iNfe ?,uński 

feta 

8.82 

można 
możliwości rozwiązania 
o k tórych wspomnieliśmy 

Zwroty towarowe rosną 
S e z o n z i m o w y p o d z n a k i e m z a p y t a n i a 

W przemyśle bawełnianym trwa na- Np. jedna z najpoważniejszych f i rm 
dal stan „ l i kw idowan ia" sezonu letnie- przemysłu bawełnianego otrzymała 
go, którego czołowym momentem są zwroty wartości już nie setek ale mil io-
wie lk ie zwroty towarowe, nów zł., w związku z czym istnieje uza-

Sprawa zwrotów coraz wyraźniej 
urasta do problemu o wyjątkowym w r. 
bież. znaczeniu dla rynku włókiennicze­
go, w grę wchodzą bowiem już nietylko 
trudności finansowe przemysłu, spowo­
dowane zwrotami lecz również niebez­
pieczeństwo dla rynku, wynikające z 
istnienia niesprzedanych zapasów towa­
ru letniego. 

sadrtiona obawa, iż powyższa f i rma bę 
dzie musiała zapasy powyższe zramszo-
wać. 
Zrozumiałą jest rzeczą, iż taka ewentual 
ność musi ujemnie oddziaływać na sytu­
ację rynkową, zwłaszcza jeśli się zważy, 
iż ramszować pozostałości letnie będzie 
napewno nie ty l ko ta jedna f irma. 

Stan ten oddziaływa w pewnej mie 
' " <~>?<^ rs- r r ' •< ->*«> .2>00<V^>' - . *V»»* .> ,»#«>O<S.«>-»» > * ^ > O « » * o « . « * O 

P. Kędzierski w Łodzi 
P r z e d s t a w i c i e l w a s z y n g t o ń s k i e g o m i n i s t e r s t w a h a n d l u s k ł a d a 

w i z y t ę p r z e m y s ł o w i w ł ó k i e n n i c z e m u 
W dniu wczorajszym p rzyby ł do Ło ­

dzi p. Kędzierski, szef wydz ia łu handlu 
wewnętrznego w Ministerstwie Handlu 
Stanów Zjednoczonych. P. Kędzierski, 
Polak z pochodzenia, przyjechał do Pol ­
ski , aby odwiedzić rodzinę, pobyt jego 
w kra ju nie ma zatym charakteru o f i ­
cjalnego. T y m nie mniej p. Kędzierski 
przeprowadza bardzo gruntowne stu­
dia nad stanem gospodarczym Polski , 
jej produkcją oraz warunkami handlu 
zagranicznego i td. 

Do Łodzi p. Kędzierski p rzyby ł ce­
lem -zaznajomienia się z pozycją gospo­
darczą łódzkiego okręgu przemysłowe­
go a przede wszystk im przemysłu w ł ó ­
kienniczego. Po swoim przyjeździe p. 
Kędzierski z łożył w izy tę w Izbie Prze­
mys łowo Handlowej, gdzie P O D E J M O W A ­

ny by ł przez dyr . Izby 'nż. Bajera, któ 
ry też zaznajomił gościa ze stanem go­
spodarczym okręgu. Następnie p. Kę­
dzierski w towarzystwie przydzielone­
go do niego urzędnika Izby zwiedz i ! 
szereg zakładów przemysłu włók ienni ­
czego. P. Kędzierski zabawi w Łodz i 
jeszcze przez dzień dzlsleszy, k tó ry po­
święcony zostanie dalszemu zwiedza­
niu miasta i fabryk łódzkich. 

Aczkolwiek przy jazd p. Kędzierskie 
go do Polski nie ma charakteru oficjal­
nego, t ym niemniej ze względu na sta­

nowisko, jakie gość nasz zajmuje w 
waszyngtońskim Ministerstwie Handlu, 
w izy ta jego może mieć poważny w p ł y w 
na kształtowanie się wymiany polsko-
amerykańskieL 

rze na przygotowania do se* 
wego. Pod wpływem t r u d n o ś ^ r n 
nych z niepomyślnym PTfe

 {j>. 
zomi letniego ujawniają się P ^( Iu. 
hania w tempie tych P**JtF?e «°Kt 
re by łyby niewątpl iwie i c S^ c_irjej P.; r 

ŁRENTU**~ NJJIJI sze, gdyby nie obawa ew 
wy w pracy w związku z ro 
nową umowę zbiorową. 

Również i stan rynku ° " i c r ^ < « 
nakazuje przemysłowi pewna »* „p. „ 
produkcj i zimowej. Dotychp^ „alP^ 

strony kupiectwa Provf.\ct^''',. 
jeszcze zupełnie nie widać **** P°J< 
nia się towarami zimowynU« i j i c f j i 
nej mierze przypisują powt&f* 
wypadkom, k tórych skutki p r o ^ , 

przede wszystkim w kupiectw ̂ e p. 
cjonalne. Wszystkie te wzgte^pfl3^ 
walają ustalić poglądu na P / ^ p r ^ y H 1 

ny przebieg sezonu i sklan , a l e

t 3v ." c \ v3' 
do dużej ostrożności. W P r . z . r ych ff 
powyżeij splocie niesprzyi*J ą ' 
runków, momentem dodatni"? Mg 
pełny brak zapasów tovff°" pr^ ' 
wych, co, oczywiście z w i ę k s ^ j i * 
podobne rozmiary zapotrzcD £ 

Pm 

Kai 

Ceny tkanin zimowych 
jakie obowiaz f J d 

mu z C E N A M I , 

ku ubiegłym kształtują się 
zupełnie bez zmian, za 
kułów przeznaczonych 
użytku, k tóre — jak wiadom 0 

dzeniem Ministerstwa P r z e I T ^ ^ 
dlu, zostały obniżone w 
do 5 procent. 

w0 4 > 

*SSito 

m 



„ R E P U B L I K A " nr. 178, Czwartek, 1 Hpca 1937 r. 
11 

zbiór-

s ta" 

pieniężna ożywienie w priesnyśle lifalosfochlm 
ł,' "kisiel.,.. Warszawa, 30 czerwca. 
Va T«i w \v zebraniu giełdy walutowo , 
C%A „ V a r s z a w i e tendencja dla dewiz 
* A ^ t e r r i J Z y . , o b r o t a c h niewielkich. Noto-
B ^ S i 2 9 ? ' 2 5 B r u k s e i a 8 9 - 0 5 

^ ' H 13,'0,0' Londyn 26.07. Nowy Jork 
P a r V s k i P i J ^~5>- 2 Powodu zamknięcia 

v«,Bank p n i • Sztokholm 134.50, Zurych1 

% 6 l 50, ka* * • p , a c i , z a dolary amerykań-
Vist289-25 f r

 y J . s k i e 5 - 2 5 ' 50 . floreny holen-J 
c 88.80 f "waicarskie 120.30, belgi 

be 5, J u u . ' u n t y angielskie 25.98, palesiyń-

5 D U Ń S K I NT1!KIE "-80' K0R0NY CZE" 
, * I 3 ? « H 1 1 M 5 - norweskie 130.40, 

Febryhi pracują na Z zmiany.—bieżne zamówienia i Hraju I zagranicy 
łcstockim okręgu tekstylnym, przy ruchu fabryk przez pełną dobę, bez 
czym większe zakłady pracują — jak przerwy. Zamierzenia te spotkały się 
już donosiliśmy — na dwie zmiany. jednak ze stanowczym sprzeciwem tu-

O gorączkowym tempie pracy świad tejszych związków zawodowych, k tóro 
czy, że k i lka poważniejszych firm usiło- jeszcze w czasie t rwania strajku pow-
wało ubiegać się w Ministerstwie o zez­
wolenia na uruchomienie trzecie.; zmia­
ny, dążąc w ten sposób do utrzymania w 

Białystok, 30 czerwca 
Białostocki przemysł włókienniczy, 

po dłuższej bezczynności z powodu 
strajku, przygotowuje się obecnie w bar 
dzo energicznym tempie do nadchodzą­
cego sezonu. 

W ruchu są już obecnie wszystkie 
bez wyjątku fabryk i włókiennicze w bia 

ila. 
;twa 

IU 1(0 

ERESÔ{ 

"TI! 
j y c h 

. n o r w e s K i c i o u . i u , 

n?111* 38 Sn"' V w ł °sk ie 22,70, szylingi 
i Ai?.-nieckie L T r k i f i ń s k i e 11.30, niemieckie 
VCE' Ula ^ b r n e > 4 1 — 
^k^sno- r£ , y

L
t e n d e

n c l a była utrzyma­
y 45*

 P o l s k i 99.75—99.50, Bank 
P&

h

owi c "
k

, '
e r 2

8­25, Węgiel 20. Lilpopy 
\h£ 'ERY Pd 
'!C?*ych z

R

a ? A

C E N T ° W E . Dla papierów 
S t , W e n c l a K"? Państwowych jak i pry-
Vii , ln*estvpvi y ! a mocniejsza. Notowano, V,RIA 84 SN . 1 EM- 64> SERIA 83- 11 EM-
S„ k o n so l i dL , . p r o c - dolarowa 37-37.25,' 
fota * 59.50 a c y n a 53-53.25, 5 proc. kon-
SW, ^ . S O A R p ó ł p r o c - Pożyczka wew-
^52,n,e ^OK i " " 4 8 - 5 0 - 8 P^c. obligacje 1 LWI3, 4 i n / i e m > 9 3 - 4 i p ó l proc. ztem-
WrAH Z%,proc- Poznańskie seria „ L " -
N t u , Toc w' 4 1 p o t Proc- Warszawy 56] 
C^l „ I arszawv S z a w y stare 60.25—60.50,1 
? H | > e 52.2S K

n o w e 57 .75 -58 -57 .75 ,5proc 
S t a ą c y 8 D L 5

 S T ? * -
 s'edlec nowe 31, ku-l 

kT* « nie,,0,6, T > K Z - - 3.29. Tranzakcje 
^ P r°c. ślask° w

e

a n e : 8 P r o c - dillonowska1 

K a 5 0-75. 7 proc. warszawska 

SH2>°: , z e > r a " i u giełdowym w Ło-
* I a k , c i e : W a r t k a 36.50, poi. 
NID, p, o i- kem.«i-j 5 l P° ż - inwestycyjna I I 
i S ) y i a a a?X 45CY,NA

 d r o b n e 52'25, poż. 
'W0*' 5 3 '25. Bank Polski 101.00 lAh*« . e r i ^ l Y S y i n a 59.50-59.00. 5 proc. 
VS ^ . O O ^ K 57.50_57.00, 5 proc. L. Z. 

C | a «tala. *' E l c k t r > 580.00-570.00 

BAWEŁNY. 

Kaftan bezpieczeństwa na... złodzieju 
W pościgu za opryszkiem wzięli udział 

pielęgniarze Kochanówka 
Niezwyk ł y pościg za złodziejem od-

|bywał się wczoraj w Radogoszczu. 
Do mieszkania Stefanii Wiśniewskie j , 

zam. przy ul icy Św. Łucj i , zakradł się 
złodziej. Korzystając z nieobecności 
właścic ielk i splądrował nieomal całe 
mieszkanie i z w ie lk im tobołem w y ­
szedł na ulicę. 

W t ym momencie jednak dorożką 
nadjechała właścicielka. Natychmiast 
spostrzegła złodzieja, wychodzącego z 
jej mieszkania. Wszczęła alarm. 

Na ulicach Radogpszcza rozpoczął 
się pościg. Złodziej rzuci ł łup, by szyb 
ciej uciekać. Bardzo si lny, z łatwością 
odtrącał od siebie wszystk ich przecho­
dniów, k tórzy go chcieli zatrzymać. 

umknąć, 

zięły uchwały, aby nie dopuścić do uru­
chomienia jakiejkolwiek fabryk i na 3 

zmiany. 
Robotnicy dążą w ten sposób do u-

trzymania w ruchu fabryk przez cały 
rok i zmuszenia przemysłowców do 
przestrzegania umowy zbiorowej i cen­
nika płac. 

** 
Należy zaznaczyć, że większość fab­

ryk białostockich produkuje obecnie to­
wary na nadchodzący sezon zimowy na 
T y n k u kra jowym. Większe f i rmy nato­
miast wykonywuią zaległe i nowe zamó-

i być może udałoby mu sie 
gdyby nie zauważyl i go dwa j pielęgnia­
rze szpitala dla umysłowo chorych. . 
Z kaftanami bezpieczeństwa w rękach | wienia eksportowe 
wybieg l i na ulicę i pogoni l i za złodzie- 1 

jem. 
Pościg t rwa ł przeszło pół godziny. 

Aż wreszcie pielęgniarze dopadli z ł o -1 
dzieją. Musieli stoczyć z nim formalną o d b ę d z i e S i ę między 1 . a 15. lipca 
walkę, nim zdołali go Obezwładnić, na-1 N« podstawie Rozporządzenia Rady Mial-
rzuci l i nań kaftan bezpieczeństwa i W ' strów z dnia 22 marca 1932 roku o statystyce 
tetl SpOSÓb, Skrępowanego, Odprowadzili' produkcji rolnej przeprowadzony będzie w cza-
do komisariatu. s|e od 1 do 15 lipca rb. na terenie całego pań-

Złodziejem okazał Sie 23-letni Z y g - ' s 'wa spis zwierząt gospodarskich. 

Spis zwierząt gospodarskich 

munt Kowalczyk, zamieszkały w Ka­
łach pod Łodzią. Osadzono go w wię­
zieniu przy ul. Kopernika, (t). 

UMMIKH 
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Zakopane, 30 czerwca 
W związku z dwoma zamachami pe-

lardowymi na sklepy w.Zakopanem, po­
licja wyk ry ła i aresztowała sprawców 
tych zamachów. Aresztowanymi są: pre 

W wyn iku przeprowadzonej u Kas­
przyka rewizj i , znaleziono w sienniku 
łóżka petardę, naładowaną materiałem 
wybuchowym, podobną konstrukcyjnie 
do uprzednio podłożonych petard pod 
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Jz.es Stron. Narodowego w Zakopanem, 1 sklepy Krammera i Stiela. Aresztowa 
jWitold Podgórski, Stanisław Kasprzyk nych odstawiono do dyspozycji władz są 
Joraz Józef Bek, pomocnik handlowy. dowych. 

Nasz reporter zanotował.. 
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Stanisława Drabik, bezrobotna 1 bezdomna 
służąca, usiłowała pozbawić sie życia w bra­
mie domu przy ulicy Zgierskiej 12. wypijając 
sporri dozę jodyny. W stanie ciężkim odwiozło 
ją pogotowie ratunkowe do szpitala. Powodem 
rozpaczliwego kroku był brak środków do życia 

Drugi desperacki czyn znotowano w domu 
przy ul. Łagiewnickiej 176. 17-letni Feliks Opas 
taignął się na życie,, wypijając sublimat. Pogo­
towie Czerwonego Krzyża przewiozło go do 
szpitala w Radogoszczu. 

• 
Na ul. Nowomiejskiel 24, w czasie dużego 

ruchu na chodnikach, jakiś nlewykryty złodziej 
odciął sakiewkę z pieniędzmi TWariannie Kubale 
(ll-g>) Listopada 9). Poszkodowana zauważyła 
złodzieja, nim jednak zdążyła sie zorientować 
w sytuacji — skrył się on w tłumie. 

Wczorajszej nocy złodzieje włamali się do 
willi letniskowej Mariana Anteckiego w lesie 
lućmięrskim i skradli garderobę oraz bieliznę 
na sumę 1500'złotych. Policja wszczęła docho­
dzenie 

• 
Wczoraj nad ranem, przy zbiegu ulic Zgier­

skiej t Pojezierskiej kilku osobników napadło 
na Kazimierza Konopkę (Ks. Brzóski 63) i za 
dało mu szereg ciosów tępym narzędziem. Le 
karz pogotowia stwierdził u napadniętego sze 

reg ran tłuczonych głowy 1 w stanie ciężkim 
odwiózł go do szpitala św. Józeta. 

Tragiczny wypadek miał wczorai miejsce 
na szosie Pabianickiej. Mieszkanka wsi Wola 
.Rokszycka, Zofia Zielińska, jechała wozem do 
Lodzi. W pewnym momencie chciała ona ze­
skoczyć na ziemię. Zawadziła jednak nogą o wo 
rek i upadła, uderzając głową o kamienie. Wsku 
tek pęknięcia czaszki śmierć nastąpiła natych­
miast. 

Na ul. Brzezińskiej przejechany został przez 
wóz 7-letni Majer Zysman (Łagiewnicka 2). 
Chłopiec uległ ogólnym obrażeniom ciała. 

W godzinę później na tej samej ulicy wpadł 
pod koła wozu rowerzysta 15-letni Zbigniew 
Rittner. Lekarz stwierdził u niego złamanie 
obojczyka i odwiózł go do szpitala. • . * 

W domu przy ul. Milej 21 uległ ciężkiemu 
wypadkowi przy pracy monter Marian Kwiat­

kowski. Został on przygnieciony dźwigiem, 
który złamał mu kilka żeber. W ciężkim stanie 
przewieziono go do szpitala. 

a 

We wsi Karolew, powiatu łódzkiego wy­
buchł pożar w zagrodzie Jana Walczaka. Mi­
mo natychmiastowej akcji ratunkowej cała za­
groda spłonęła. 
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OGÓLNOPOLSKI KONCERT Z LODZI 
W dniu dzisiejszym o godz. 12.25 radiosłu­

chacze całej Polski będą mieli okazję posłuchać 
koncertu rozrywkowego z Łodzi pod dyr. Broni­
sława Nagujewskiego. W programie utwory 
Fryderyka Flotowa, Dellbesa, Rubinsteina, 
Slede'go. 

PRZYSŁUGA MIMOWOLL 
Dziś o godz. 18-ei Rozgłośnia Łódzka nada­

je pogadankę, omawiającą świadczenia ubez­
pieczeniowe, przysługujące ludziom pracy. Pre­
legent udzieli szereg wskazań, które ułatwią 
orientację pracującym zawodowo w ciemnym 
labiryncie przepisów ubezpieczeniowych. 

SŁUCHAMY SEANSU FILMOWEGO 
Pod powyższym tytułem l.Vli o g. 18.15 Roz­

głośnia Łódzka nada audycję skombinowaną 
przy pomocy płyt gramofonowych, na których 
nagrano najnowsze przeboje filmowe. 

Będzie to próba oddania wrażeń słuchowych 
widza kinowego. Usłyszymy więc melodie i 
fragmenty akustyczne, mające przypominać ty­
godnik P.A.T.'a, dalej wiązanki z filmów rysun 
kowycli Disnay'a l wreszcie szereg popularnych 
przebojów z filmów Astaire'a i Gingre Ro-
gers'a. Audycję tę, którą odbierają z Łodz! 
Kraków i Katowice zmontowali Zdzisław Kunst-
man i Jerzy Sulikowski. 
JEDEN Z NASZYCH OGRÓDKÓW w MIEŚCIE 

Każdego nieomal człowieka D o c i ą g a piękno 

natury. Wielu chciałoby mieć choć maleńki skra 
wek własnej ziemi, aby grzebać się w niej, ho­
dować drzewka, krzewy lub rośliny ozdobne. W 
Łodzi jest już duże grono takich szczęśliwców, 
którzy starają się ochronić swoje rośliny przed 
szkodnikami, robactwem, które latem całymi 
masami trawią I niszczą rośliny. Jak prowadzić 
walkę z tymi szkodnikami opowie radiosłucha­
czom dziś o godz. 20.55 dr. Konstanty Stra­
wiński. 

Na terenie m. Łodz] spis zwierząt przepro­
wadzony będzie przez Wydział Statystyczny Za­
rządu Miejskiego. Rejestracji podlegać będą 
kon|c, bydło rogate, trzoda chlewna, owce, ba­
rany i kozy według stanu z dnia 30 czerwca rb. 

Spis zwierząt gospodarskich uskuteczniony 
będzie za pośrednictwem zastępo rachmistrzów, 
którzy obchodzić będą wszystkie położone w 
granicach miasta nieruchomość) i wnosić do re­
jestrów spisowych odpowiednie dane na podsta­
wie zeznań, udzielonych przez właściciel) lub 
posiadaczy zwierząt gospodarskich. 

Rachmistrze zaopatrzeni będą w legitymacje 
urzędowe, wystawione rrzez Zarząd Miejski. — 
Legitymacje te rachmistrze obowiązani będą o-
kazywać właścicielom lub posiadnezam zwie­
rząt gospodarskich. Rachmistrze uprawnień) są 
do żądania zeznań -od właścicieli lub posiadaczy 
zwierząt gospodarskich w zakresie pytań obję­
tych rejestrem splsrwym. 

Dział oficialnw ŁOZPN 

Komunikat Kapitana zw. )fe 7 
z dnia 30 czerwca 1937 r. 

Na zawodach Warszawa — Łódź w dniu 4 
lipca'1937 roku o „Puchar Polski" i o nagrodę 
Pana Prezydenta Rzeczypospolitej Polskiej, 
Prof. Ignacego Mościckiego, ustalam następują­
cy skład reprezentacyjnej • drużyny łódzkiej: 
Lass, Mikołajczyk, Triebe i Królewiecki (Ł T. 
S. G.), Karasiak, Pegza I, Pegza II (Ł. K. S.), 
Swiętosławski, Goszczkó 1 KrólasŁk (U. T.), 
Kudelski (S. K. S.). Rezerwowi: Cegliński 
(Ł. K.S.) . 

Wymienieni zawodnicy zaopatrzeni w sprzęt 
sportowy, za wyjątkiem koszulek, spodenek i 
getrów, które dostarczy ŁOZPN, zgłoszą się na 
dworcu kaliskim w dniu 4. VII. 37 r. o godzinie 
11.30 rano i zameldują się kapitanowi związko­
wemu w poczekalni II-ej klasy. 

Kluby, do których przynależni są wymienie­
ni zawodnicy, odpowiedzialni sa za ścisłe do­
stosowanie się gracza do zleceń kapitana związ­
kowego. • 

O niemożności udziału gracza w zawodach, 
klub musi zawiadomić kapitana związkowego 
bezpośrednio i w odpisie sekretariat Okręgu, 
przynajmniej na dwa dni przed zawodami, przy 
czym do pisma muszą być dołączone dokumen­
ty, usprawiedliwiające niemożność udziału gra­
cza w grze, z wyjątkiem nagłych wypadków. 

Zaznacza się, że w razie nie stawienia się 
zawodników zastosowane zostaną sankcje w 
stosunku do zawodników i klubów. 

AKADEMICKIE KOLONIE H. A. Z. 
1) PORONIN — obok Zakopanego, w pięknie 

położonych willach nad Białym Dunajcem. Wy­
cieczki w Tatry, kolejką linową na Kasprowy 
Wierch, do Czechosłowacji. 

2) DIŁOK — (Polska Szwajcaria) obok Ja-
remcza, nad Prutem. Wycieczki w Gorgany i 
Czarnohorę, kolejki leśne 

Na obu koloniach — wikt pierwszorzędny, 
5-raaowy, pokoje słoneczne 2 i 3 osobowe. Boi­
sko dla gier sportowych, radio, patefon, gazety. 
Instruktorzy spodowi i turyści. 

Zniżki kolejowe 75 proc. w obie strony z kat 
dej miejscowości zapewnione. 

Cena turnusu 4-tygodniowego złp, 85. 
Wyjazd I I turnusu nastąpi 15-go lipca br. Za­

pisy najpóźniej do dnia 8 iipca br. 
Zgłoszenia i informacje: Jakobson, Łódź, ul 

Pomorska 50, m, 2 w godzinach od 12 do 21-ei 
wiec B o r e m . 

K o m u n i k a t Nr. 45 
Wydziału Gier i Dyscypliny 

z dnia 30 czerwca 1937 r. 
Wyznacza się finałowy mecz o mistrzostwo 

juniorów, niedziela 4 lipca godz. 16-ta, boisko 
ŁKS-u Widzew — PTC juniorzy, jako przed-
mecz Rumunia — Polska. 

SILNEJ FLOTY W O J E N N E J I 
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. Ale, uprawiajqc sporty, 
o cerę. Aby nie przybyć do 
z TWAR7Q opierzchniętq albo łusz-
czqcq się, wtarła Pani lekko 

_ przed wyjazdem 

C R f t M E S I M O N 

To (też«twarz 'Jej.,nie; ucierpiała, a no 
etapie ukaże się Pani z cerq matową 
i g ł a d k ą , d z i ę k i n a t y c h m i a s ­

towemu użyciu 

C R Ć I U E S I M O N M . A . T . 

D W A J SPRZYMIERZEŃCY PANI URODY 

DR. MED. 

I.IZYGSON 
CHOR. WEWNĘTRZNE 

przeprowadził sie. na ul, 
telef. 
122-60, 

Od 10.30 do 11.30 rano i od 5—6 w. 
61 

DR. MED. 

S. WARSZAWSKI 
Bandurskiego 4, 

tel. 109-23, 

p o w r ó c i ! 

I LEKARZ - DENTYSTA 

Przyjmuje od 5 do 8 po pol. 

P i o t r k o w s k a 51 

TELEF. 121-23. 

LEK.-DTA 

F.KOPCIOWSKA 
przyjmuje od 10—2 I 3 I pół—7 

Gdańska 37 , 
teł. 232-55. 

„ C Z Y S T O Ś Ć 
przyjmuje cyklinowanie, drutowanie, fro 
terowanie oraz sprzątanie biur, pokoi 

Czyszczenie szyb. 
PIOTRKOWSKA 44, telefon 367-45 

Ceny konkurencyjne. 

Poważne przedsiębiorstwo 
POSZUKUJE zdolnego i doświadczo­
nego KIEROWNIKA kina, znającego 
dokładnie buchalterie, administrację 
przedsiębiorstwa oraz sprawy skar­
bowe. Szczegółowe oferty z życiory­
sem 1 podaniem referencji kierować do 
admln. pisma sub „Z. M." 

P o s z u k i w a n y 
MASZYNISTA 

z praktyką do turbiny parowej. 
Oferty sub.: „Ci" do biura ogłoszeń 

Fuksa, Piotrkowska 87. 

^ budWiH FALK 
C h o r o b y skórne 
i weneryczne 
Nawrot 7 

^ B A L S A M I C Z N A 

K J S O L 
R F M L I I - ś u i i e f n e . c b o f c 

GASECI 
( Z KOGU TKIEM ) 

< A G E P I N > U S U W A BÓL, P I E C Z E N I E , 
NABRZMIENIE NÓG, ZMIĘKCZA 
ODCLTKL, KTÓRE PO LEI KĄPIELI 
DOJĄ UŁUN.DĆ N A W E T 
P A Z N O K C I E M . P R J E P I ( UISCIB NA- O P A K O W A N I U . 

R e p u b l i k ę 
E x p r e s s I l u s t r o w a n y 

nabyć można codziennie w sklepach 
p. LEWENBEROA w Teofilowie w Ino 
wtodzu I na Koloniach Letnich obok 

Inowłodza. 

n a s e z o n b i e ż ą c y 

poleca Salon Mód 

„ H E L E N A " 

tg% Z a w a d z k a tT\ 

Wejście p, lirami; 

przyjmuje od 

t e l . 
0-12 I 

128-07 
5-7. 

DR. MED. JAN POLAK 
CHOROBY WEWNĘTRZNE . 

I ALERGICZNE 

ul. Nawrot 7 
TEL, 164 21 

godz. przyjęć 5—7. 

Dr. MED. 

W Ł ZADZIEWICZ 
STOMATOLOG 

Spec. chor. i chlr. zębów I Jamy 
ustne). 

PIOTRKOWSKA 164, tel. 125-26. 
Przyjmuje od 3—7. 
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R E P U B L I C E 

NAIROZMAITSŁYCH , M A R E K " Z D Z I E D Z I N Y PREZER­

WATYW POIAWITO SIĄ w CKTATNYCH"PARU LATACH 

rur hyiyóblŁlm. •FETUJCIE,! 
NIESTETY NIE BEZ VLADU.POZOSTAWIŁY NIEPOKOI, 
TROSKI,WVDADKI PIENIĘŻNE,CZĘSTO NIEULECZALNE 
SZKODY TYCH POŻAŁOWANIA GODNYCH, KTÓRZY W 
SWE) BEZTROSCE PRZYJMOWALI KAŻDĄ POLECANĄ I M 
GUMĘ. ZAOSZCZĘDZILI PARĘ GROSZY ALF ZA IAKĄCENĘ.3I 

AO LAT NIEPRZPRWANEGO,CAŁKOWITEGO ZAUFANIA 
CAŁEGO ŚWIATA ZASŁUGUJE BÓWNIER7 I NA V/ASIF ZAUFANIE! 

• Ł & O Ł I ^ Y S 1 

• S \ G U M . i K!M 
DAJE PEŁNĄ RĘK.OIMIE, PEWHOSCI I BEZPIECZEŃSTWAI 

I LO^W>I^RA'(ALC«ŁIE.JOLI nc^uwu^WLIU^ (K^UCUCA?! 

S Z Y J Ę W Y K W I N T N I E 

BIELIZNĘ MĘSKĄ 
po cenach bardzo niskich. 

Przyjmuję również wszelkie 
reperacje 

u l . 6 - g o S i e r p n i a 7 6 
m, 16, III p. 

L e c z n i c a 
z e s t a l e m l ł ó ż k a m i 
D L A C H O R Y C H N A 

u s z y , n o s . a a r d i o i 
DROGI ODDECHOWE 

Gabinet Roentgena dla prześwietlali 
I zdjęć. 

P i o t r k o w s k a 6 ł 
T e l . 127-81 

od9 r.-2 p, 5-8 w. przyjm. Dr. Z. Rakowski 
wezwania na miasto 

l a u n i l l M M I I a l l l l l l l l l l l i a M l M * ' 1 1 1 

CENY ZNACZNIE ZNI20NE. |_JA|K 
C e n t r a l n a l e c z n i c a W*9 

I CHIRURGJI JAMY USTNEJ w LODFO „j 
PRYWATNY GABINET DENTYSTYCZNA .^L'0 

u l . PIOTRKOWSKA 1 6 4 » t e l ' 
Ord. cd 9 r. do 8 w„ w nied iele l święta od 1 0 - ' ^ c t ^ M 
Własne laboratorjum zębów sztucznych i '1<1!»,T 7 A ^ L ^ " 
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Z POWODU likwidacji mieszkania 
sprzedam linoleum, serwis, lampy 1 
rozmaite meble. Sienkiewicza 9Iim. 5. 
DO SPRZEDANIA kasa ogniotrwała, 
2 szafy, stoły i 2 stoty biurowe, tanio 
sub. „D". 
KUPIE okazyjnie odkurzacz „Elektro-
lux" w dobrym stanie. Oferty sub. 
„Tanio" do Republiki. 
KOCIOŁ PAROWY dwuplomiennico-
wy, 80 mtr-* powierzchni ogrzewał-
nej, 11 atmosfer ciśnienia, do sprzeda-
nia J. Heinzel, ul. Piotrkowska 104 a. 

DOBERMANY bronzowe sześcio - ty­
godniowe sprzedam. Ruda Pab. 
przyst. „Lotnisko" ul. Wiśniowa 9. 

I Lokale I 

ZŁ. 140 KWARTALNIE 2 pokoje z ku 
chnią i wygodami. 
ZL. 232 KWARTALNIE 3 pokoje z ku 
chnią i wygodami. 
4—6—6-clo POKOJE umeblowane (gar 
soniery). od zł. 20, „Zenit". Piotrkow­
ska 8?, tel. 260-25. 

POKÓJ umeblowany z wszelkimi wy­
godami w eleganckim domu dla solid­
nego pana do wynajęcia. Oglądać mo­
żna od 2—4 Al. Kość i uszkl 57/18; 

D O wynajęcie 
UMEBLOWANY POKÓJ z wszelkimi 
wygodami, centralne ogrzewanie w 
luksusowym domu dla solidnego pana 
Dzwonić 167-25 od 10-11 I od 3—5pp 

ODDAM pokój z niekrępującym wej­
ściem przy ulicy Piotrkowskiej 62, 
m. 8. 

kuchnia, f ^ f * . POKOJE Z 
" V . iront do WYNAJĘCIA. . 
11 dozorcy W GODZ. 1 1 - " - " 
P r KÓJ UDNIE UMEBLOWAĆ 
SYNODY, TELEFON, LAZIENU "°. 

JC5'?;__Narufowicza J6J±J!^ 
W WILLI w O~G~R~O~DZIE UMEBJO^{ 
m DO WYNAJĘCIA z ODDZIEW"'^ 
sciem 60 zł. i 70 MIĘSKO'1'1-

ska 94. 
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pracę w godzinach ^ b l i f 
Oferty do soboty- , * ^ a 

FRYZJER u»»s;-S t & 
męski potrzebni od i» 
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mieszkaniowego ,^f n ' ódzin* 
82. Zgłaszać sie az | S * 

pięknym suchym lesie i ?0V>\ 
dzie 4 i. Pół kim. od W » b l 0 « ^ 
remontowane, ład" i e IADAFLL.̂,. 
Kuchnia wykwintna. n * tobus0* 
tyczna. Komunikacja » ^ z , . 
mówienia tel. 
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CIECHOCINEK 
ka Mała", poleca 
kuchni.; smaczna ^ ^ . ' ' K t m a 

P j m k ę i ę ^ ^ ^ szym 

2 POKOJE z kuchnią 
wszelkicmi 
Magistracka 25, telefon 122-69 

front I piętro, 
wygodami do wynajęcia 

POKÓJ umeblowany z wszelkiemi wy 
godami. Wejście niekrępujące, Piotr 
kowska 82, m. 8. 
POKÓJ umeblowany do wynajęcia, z 
wszelkiemi wygodami, telefonem, Piotr 
kowska 37, m. 11. 
POKÓJ umeblowany do 
Piotrkowska 80, m- 14. 

wynajęcia 

UMEBLOWANY frontowy, słoneczny 
pokój do wynajęcia. Centralne ogrze-
wanie, winda. Telefon 122-11. 
4 POKOJE z. kuchnią, 3 pokoje z kuch 
nią. pokój z kuchnią, sklep, do wyna-| 
jęcia. Wiadomość: tli. Sterllnga 9 u 
dozorcy. 

1—2 POKOJE umeblowane wyremon­
towane z używalnością kuchni z wszel 
kiemi wygodami do wynajęcia. I plę-
tro.Sterlinga 18, m. 19. 

1 lub 2 POKOJE kompletnie umeblo­
wane wyiemontowane z używalnością 
kuchni i łazienki do wynajęcia, Naru-
towicza 56, m. 25. 

POKÓJ umeblowany z telefonem z u 
źy walnością łazienki od zaraz do wy-
naięjrfa; Wiadomość: Narutowicza 40, 

m. 2. 
POKÓJ umeblowany z niekrępującym 
wejściem dla pana do oddania, Sród-
miejska 18, m. 11. 

POKÓJ frontowy, umeblowany, z wy­
godami 1 telefonem, do wynajęcia. — 
Piotrkowska 51. Lekarz - Dentysta. 
POKÓJ umeblowany z łazienką dla 
solidnego pana do wynajęcia. P. O. W. 
6 m. 12 od godz. 9 do 17-ej. 

CIECHOCINEK. , P e , l j | e p s ^ j 
ko J. Brzezińskich- w> « * 
zdrojowiska Woda bM»' 0 s„»e 
jach Kuchnia wyborów , 
fon 134. — ^ \ t m 4 ****** 
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DROBNE ogłoszenia * *'""t 
sa najlepszym I M'1» a n y i" | l l h 

zetknięcia aalnteres" ,nra , 
Kto chce: O znaleźć w , ^ t K 
lokatora. 2) zna eżj t t f ^ 
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chomość lub rzecz t ^ 
wiek okazyjnie, t» " ^ n .iilî 1 • 
wyszukać pracownika R e P u ^ 
'drobne ogłoszenie do 

OBYWATEL 
sobą pannę 
tym miesiącu 
„Natychmiast^ 
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kwity ZAGUBIONO 
180606 wydane J " : : ^ ^ 
Towarzystwo P°z\'Ltn^' 
w Łodzi. Kwity u n ' e w 

kiewicz. 
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75 GROSZY LEKCJA ^ 
Dyplomowana v QO 

lekcji francuskiego-
itiira, Konwersacjo. ^ jt»pjlj^ii! 
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Oramatyka, literatur*^ 
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w godzinach 2—* 
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II IAŁFT̂ ' 
PRENUMERATA 
„REPUBLIKI" 

W Łodzi zł. 4.—, za odnoszenie do domu 
40 ZT. miesięcznie: Z przesyłka pocztowa 
W Polsce •«!'.' 5—. „Republika" i „Ex-
press" w Łodzi z odnoszeniem do domu 

ł t . 7.— miesięcznie, 

ZENIA: Powierzchnia stronicy 420 mm X 280 mm. Stronica tekstowa dzieli sie na 
4 szpalty po 70 mm. Strona ogłoszeń zwykłych dzieli sic na 10 szpalt po 28 mm. 

CENY OGŁOSZEŃ: Zwyczalne 12 gr. za wiersz mm. W tekście - 50 gr. za wiersz ram. Na 
stronie - ZL. 2 za wiersz mm. Nekrologi - 40 gr. za wiersz mm. Zaręczynowe i 
nowe w tekście zł. 10. Adwokackie ryczałtem zł. 25.-. Drobne za słowo 15 gr. najmniej 
ZL L50: poszukiwanie pracy za słowo 10 gr.. najmniej zł. 1.20 Opisową• w tek c.e redakcyj­
nym zl. 2 za milimetr. Ogłoszenia zagraniczne 100 proc. drożę]. Ogłoszenia fantazyjne 1 tabe^ 
laryczne 25 proc drożej. Za terminowy druk ogłoszeń Administracja nie odpi 
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